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Odezwa Frontu Narodowego NRD 
nawołuje wszystkich Niemców do zjednoczenia 

i walki w obronie poko1u 
BERLIN (PAP). - Z okruzji pierw 

szej rocznicy proklamowania Nie­
mieckiej Republiki DemokratyczneJ, 
Front Narodowy Niemiec Demokra­
tycznych ogłosił odezwę do narodu. 

znającego kryzysów budownictwa 
gospodanzego i dobrobytu, jakiego 
nigdy nie znały Niemcy. Widzimy 
w tym nasz obowiązek. 

Do nas, do Niemiec Demokratycz­
nych należy przysz.łość. 

ORGAN WK i ŁK· · POLS_KIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 

Robotnicy niemieccy, chłopi, urzę­
dnicy I inteligencja pracująca -
stw:erdza m. in. odezwa - mogą w 
pierwszą rocznicę prokla.mowanńa na 
szej Republiki spojrzeć ze słuszną 
dumą na swą. pracę i swe osiągndę­
oia w ubiegłym roku. Zjednoczenie 
sił demokratycznych przy utworze· 
niu naszej Republilui. stworzyło pod 
stawę dla walki całego narodu nie· 
mieckiego o pokój, o jednollite, de­
mokratyczne i niezależne Niemcy. 
Twórczą. inicjatywą narodu kieruje 
nasz .rzą.d, ldóry jest rz<l<}em praw­
dziwie ludowym, ponieważ wałczy o 
pokój, dobrobyt i pokojowy rozwój 
ludu i ojczyzny. 

Dlatego też ~wracamy się w dniu 
pienvsze j rocznicy proklamowania 
Niemieckiej Republiki Demokratycz 
nej z następującym apelem do lud­
ności: 

- Brońcie naszych wspólnych o­
siągnięć przed wrogami narodu nie­
mieckiego! Głosujcie w dniu 15 paź­
dziernika na ka'lldydatów narodu! 
Dowiedźcie swojej ścisłej więzli z 
miłującymi pokój siłami całego świa 
ta! Wybierzcie kandydatów, którzy 
występują za przyjaźndą ze Związ­
kiem Radzieckim. z krajami demo­
kracji ludowej i z całą miłującą po­
kój ludzkością! Wzmacnia.jcle dzięki 
naszym wspólnym sukcesom siły o­
poru naszych braed i sióstr na zacho 
dzie w ich walce przeciwko niebez­
pierzeństwn wojny i przeciwko u­
jarzmieniu! Naprzód do nowych zwy 
oięstw! N:>">rzód do nowych osiąg­
nięć! Niech żyje Na.rodowy Front 
Niemil"r Demokratycznych! 
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Czynem: utrwalamy pokój 
Rząd nasz wal02y nie tylko o Jn· 

teresy Iudnoścd Niemieckdej Repu­
bliki Demokr:><, · ~ ;- :1rj. Polityka jego 
reprezentuje interesy ogólno-niemiec 
kie. Niedaleka jest już godzina. gdy 
cały naród niemłecki w jednolitej 
Niemieckiej Republice Demokratycz 
nej będzie kroczył drogą pokoju. nie 

Obrady I Wojewódzkiej Koriferencii Obrońców Pokoi u w Łodzi 
obrońców pokoju na terenie nasze­
go wojewódrz;twa. Mówca stwierdził, 
że w akcji zbierania podpisów pod 
Apelem Srz;tokholmskiim wyróżnili 
się szcrzególnie . d~iałacze ruchu 
obrońców pokoju w O!mrkowie, 
Brze<Wlach, Łęczycy i Skiernie­
wicach, Pabianicach i Zgiemu. Pod­
Cllas ostatniej kampanii zwiączanej z 
WYborem delegatów na Polski Kon­
gres Obrońców Pokoju wyróżniło się 
wielu aktywistów, jak: Ąurelia 
Szwalm i Jan Wi'l"ski z Pabianic, 
.Piotr Szewczyk - rzemieślnik a:e 
Zduńskiej Woli, Wanda Kamińska.­
robotnica z Zelowa, Anna Przybo­
rowska - z Rawy Mazowieckiej 
oraz wielu księży-patriotów, a mię­
dzy innymi ks. Franciszek Kowalski, 
ks. Mieczysław Tajbor z wieluńskie­
go i ks. Jan Polak rz; piotrkmvskiego. 

Na wyróżnienie zasługuje komitet 
w Pabianicach, wokół którego zgro­
madził się liczny aktyw społeczny, 
gdzie czynny udział w pracach ru­
chu obrońców pokoju biorą ludzie, 
którzy dotychczas nigdy nie praco-

żenie produkcji i realizacja Planu 
Sześcioletniego. NATALIA TAR­
CZYŃSKA, gospodyni domowa z Pa 
bianic wskazała na fakt, że i gospo­
dynie domowe mogą i powinny brać 
czynny udcział w walce o pokój, pra 
cując społe<::l'jnie w spółdzielczości, 
w Lidze Kobiet, w komitetach obroń 

Uporczywe walki 
ców pokoju, zwalczając plotki. dema PEKIN (PAP) - Ogłoszony w 
skując wrogów pokoju. Phenjanie 8 października wieczo-

Burzli wymi oklaskami nagrodzo- rem komunikat dowództwa naczel­
na przemówienie STANISŁAWY KO n ego koreańskie.i Armii Ludowej 
ŁODZIE.JCZYK z Kłomnic (powiat donosi: 
piotr-kowski), która mówiła 0 szere· Na. wszystk~~h odcink.ach frontu 
gu zobowiązań podjętych przez gmi 
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odd.ziały Ar~~! Ludowe] prowadzą 
. . . zaciekłe walin obronne z przewa 

(Dalszy ciąg na str. 2-gieJ) żającymi pod względem liczeqnym 

obronne w Korei 
siłami amerykańskimi i oddziałami 
wojsk lisynman owskich. 

W ciągu PbiegłeJ doby nie zaszły 
na froncie żr,dn<' istotne zmiany. 

W dniu 7 października artyleria 
przeciwlol!licza A.rmii Ludowej ze­
strzeliła samolot nieprzyjacielski w 
!'ejonie Phenjanu. 

Rezolucja pięciu państw wytyczyła ONZ 
jedynie słuszną i sprawiedliwą drogę do pokoju 

Przemówienie ambasadora W1erbłowskiego na forum Zgromadzenia Ogólnego ONZ 
wali społecrmie. NOWY JORK (PAP). - Jak już ne.i ONZ przez kilka dni - pawie- Z zaciekłą i bezmyślną uporczy-

Tow. Biernacki stwierdrził, że podaliśmy, na plenarnej sesji d:t.iał amb. Wierbłowski - rzeczni- wością rzecmicy bloku amerykań-
na cześć I Polskiego Kongresu Po- Zgromadzenia Ogólnego ONZ szef cy W111iosku 8 państw wmawiali sko - angielskiego pawtarzali de­
koju podjęto w województwie łódz- delegacji polskiej amba:;ador nam, że chodzi o pokój, że chodzi o magogiczne oskarżenia, r zucali osz­
kim 52:ereg zobowią.zań produkcyj- Wierblowski wygłosił przemówienie, dobro. narodu koreańskiego, że cho- c7.erstwa, starali się sfałszować hl­
nycb zarówno w fabrykach, jak i w którym zdemaskował istotne cele dzi o demokrację. Płynęły potoki storię i terażniejszość. Tak toczyła 
na wsiach. Zobowiązania te, sięga- propozycji 8 państw, apelując o pustych słów, a jednocześnie płynę się dyskusja nad dwoma wnioska­
jące wielu milionów złotych zostały prrzyjęcie wniosku ZSRR, Ukrainy, ły patoki krwi na ziemi koreańskiej. m i. repre2entującynni. zasadniC!LO 
zrealizowane, a. obecnie chłopi i ro- Białorusi, Polski i Czechosłowacji Rezolucja usankcjonowała ten stan przeciwstawne podejście do zagad­
blJtnicy naszego wojewódzłlwa ma- w sprawie niezależności Korei. r.zeczy. Daje ona pełn:ię władzy Mac nienia aspiracji wyzwoleńczycP, na-
nifcstują. swoją. wolę pokoju n<>wy- Na posiedzeniu Komisji Politycz- Arthurowi. rodu koreańskiego. Oba t e wnioski 
mi zobowią'lAl<niaimi podejmowa- były wyrazem dwóch tendencji, 
nymi na cześć Il SwiQltowego N 1 • • k 1 • dwóch metod w podejściu do tego 
Kongresu Pokoju - na sali Vv'7f- owa 1n1a o e1owa problemu. 

Salę teatralną ORZZ w Łod:l'i wypełnili wczoraj delegaci i za.proszeni I buchła buma oklasków i okrzyków · We wniosku pięciu państw znala-
goście, którzy przybyli, aby wziąć ud7Jał w I KOnferencji Wojewódz· na cześć bojowników o pokój wy- I zła wyraz polityka, którą Związek 
kie.t Obrońców Pokoju. Delegaci wybrani n.a powiatowych i miejskich pełniającycb swe 1Zob'ow:iązania. Nasie sk - Pułtusk Radziecki konsekwentnie realizował 
konferencjach obrońc6w pokoju reprezentowali całe społeczeństwo na· Następnie przemówila MARIA WARSZAW A (PAP). - W dniu kim czasie wybudować kolej, na któ- w stosm1ku do Korei w latach wo-
szego wojewddztwa. Nauczyciele wiejscy, koleja.n;e, listonosze, księża, RADEŁEK, chłopka z powiatu skier &. bm. uruchomiona .została ::iowa li- rą nie mogły zdobyć się w ciągu 20 .iennych i 'powojennych. Etapami 
rzemieślnicy, prz;edstawiciele ws~tkich zawodów, mężczyźni i kobiety, niewickiego, delegatka na II św1a- nia kolejowa na trasie Nasielsk - lat rządy sanacyjne". tej polityki były wniosk i radzieckie, 
młodzież i starcy bra.li ud.ział w kol,1ferencji, .któł;,a miała. podsumować towy Kongres Pokoju, która podz1e-1 Pułtusk. Nową linię kolejową zbudowano w przyjętę na konferencji moskiew-
dotychc.zasowe osiąiilięcła w p,racy i wytyczyła dwme za.dania przy re- liła się z .zebrany.mi swymi wraże- Przekazując społeczeństwu powia- ciągu niespełna pół roku, pokonując skiej. 
a.lizowaniu uchwał Polskiego Kongresu Pokoju. niami z I Polskiego Kongresu Po- tu pułtuskiego nową linię kolejową wiele trudności terenowych oraz prze Jedynie Zwią.zek Radziecki wypeł 

koju. ANTONI SOJKA cze Zduńskiej dyr. Pietrzyk powiedział m. in.: „Mi szkód związanych z dostaTczaniem nil przyjęte na siebie zobowiązania R ef~rat o rz.adaniach ruchu oblroń ·blinie i kaooy chłop praci,tjący od- WoJi oświad~ył, że naszą najlepszą mo zniszczeń, w jakich znaleźliśmy materiałów budowlanych na miejsce w }>oczda.mie i Moskwie. Wojska a-
ćów . pokoj\l w świetle uchwał ' da dla wa)k.i o JPGkój __ wszystkie siły. bronią w walce 0 Pokój jest wzmo- się po wiojnie, potrafiliśmy w krót· prac. · · · · - · merykańskie opuściły Koreę dopie-

•I Polskiego Kongresu Pokoju wy- Ob. ~gnar riałtóńcz.ył przemówie- ro wtedy, gdy narzuciły ludności w 
głosił OB. STEFAN IG'NAR, wice- n'te swoje słowami: południowej części Korei reżim so 
p.rrzewodnicQ:ący POrlskiego Komite· „Nasz ruch, nasza walka o Po· J k ' I • • • • 1 • • b • • bie Posłuszny nie reprezentujący in 
tu Obrońców Pokoju. Referent o.m'ó kój Jest ruehem, ja.kiego świat a aw1na rosn1e li osc zo ow1ą~an teresów narodu koreańskiego i nie wił srzczególowo obeaną sytua~ję nigdy nie widział. Wyzwolenie będąc:>" wyrazem jego woli. Wniosek 
międzynarodową, a następirie wska- olbrzymich sił setek milionów lu pięciu państw stwierdza, że ONZ 
e.ał na bieżące ~dania, stojące prrzed dzi, Którzy w tej walce biorą u- ma. za główne zadanie, pokojowe .za-
po~cu;ególnyroi ogniwami Rucllu dział, ~wiadczy i) zmianie sytna- pod1•ętycL aa czes' c' \ ,! '1"elk1"e1· Rewol···c1··, Paz' d "e "k . łatwienie sporów; które mogłyby na Obrońców Pokoju. Wzmoonienie sie- cji, w której ludzie pracy wbrew n. ,., w u Zł rn1 owe1 ruszyć pokój, załatwia.nie ich środ-
cl komitetów obrońców p()koju, ścl- won wy2)'Skiwaczy sta.wiają żą- .- li ~ •• ,.-0~0 •• , ... „ 0 /aLonqr· e/6::!u Po•.-ęi-u kami pokojowymi i zgodnie z zasa-ś1e;sze powiąza.nie się tych komite- dania i żądania te na'l'Z'Uca.ją. Ta ~..., • .,.. ..:::;;-7 - ~ „ . darni prawa międzynarodowego i 
tów z organizacjami masowy.rń!, jak p(}tęźna siła nierooerwabiie zwią sprawiedliwości. Wniosek był konty 
zwiąa;ki zawodowe, ZSOh, ZMP, Li· zana ~· z siłami na.rO«Jów, kt6- Wzruszający jest Cl;apał i entmz.- Boga~~ . formy ':V'spółza~o?nic.twa I Re~olucji Październ~owej wyk.oń tiu~cjlł. tych wysiłków delegata ra-
ga Kobiet i inne, -wzmocnienie akcji re wyzw-0Iiły się z jarzma wyzy- jazm, z jakim ludzie pracy - robo rozwi~aJą w Czynie Pazdz1ermko- czyc 8 nowyoh wozpw tra.mwaJo- dzieck1ego na Radzie Bezpieczeń-
sze:rzenia pra.wóy o sp~wacb pó• ski~. mą.za.na ,JeSt z imie- triicy tkalni, Pl'zędz.a.lni, fabryk me- wym robotnicy naszego miasta! wych. · · stwa, które rO'llPoczęte zostały s 
koju, oto na.jpi1lniiejsze obecnie zada- niem llhorążego Pokoju - Wiei- · chwilą objęcia przez niego przewod 
oia. kiiego StarJJna". talOWYCh, pracownicy różnyeh insty I ZPW W , k. t I W · I nictwa Rady 

&Cllególnie powafule i trudne za- Zebra.ul wśród , grzmotu oklasków tucji włączają się do Czynu Paz- 1m. aryns 1eeo lP im. K. Bardowskiego I Rezolucja domaga się natychmias 
dania stoją pmed ruchem obrońców skan.dowali słowa, ld6re dz!~ stały dziernikowego - Czynu Pokoju. ---------------' towego przerwania działań wojen-
Pokoju na wsi, gdzie 'boga~e wiej- ~ę .w Polsce ni!)rozłąc:me „STALIN, Dzień, w którym podejmowane są Do o1brzymiej fali zobowiązań Robotnicy ZPW im. K. Bardow nych na Korei. Jaki jest bowiem e-
scy i niektórriy reakcyjnie usposo- POKOJ, BIERUT''. zobowiązania - to pamiętna uro- październikowych przyłącza się zało skiego postanowili wykonać plan lementarny, warunek konstruktyw­
bieni księża usiłują szkod~ć spra- Gdy pmebmmiały' okrrz;yki, prze· czystość, która głęboko tkwi w ser- ga ZPW im Waryńskiego. Robotni- roczny na 1'7 dni przed terminem. nego podejścia do problemu koreań 
wie pokoju. Chłopi mało 1 średnio· mówił TEOFIL BIERNACKI, se- cach każdego członka załogi. Każde cy dawnej „Jedynki" wygospodarują Do dnia 6.XI. br. załoga wykona w skiego w chwili, gdy toczy się tam 
rolni p'amiętają jedna!k o apelu pod- ł.::etarrz Wojewódrz;kiego Komitetu zobowiązanie, traktowane jest jako ponad 5 milionów złotych oszczęd- sumie 175.6'77 metrów tkanin ponad krwawa walka? Jasne jest dla każ­
jęty.m przez chłopów r,; całej Polski Obrońców Pokoju, składając sprawo sprawa honoru i od razu następne ności. Oto. w jaki spasób uzyskają plan, czyli 89,772 metry _ ponad dego, że musi nim być przede 
zgroma<ieonych na dożynkach w Lu !Zdanie rz praebiegu prac komitetów go dnia wprowadzane jest w życie. tę sumę: przyjęte już w roku bieżącym zobo wszystkim wezwanie do zakończenia. 
..;;;. ___ ...;.;;...;...._..;...._..;.. _____ :..._....;,;.;.;...;;._...;;... __ ;.:;:.;_..::.......;;_ __ _._ _ __:::.;.......;,;.;...;;_..,,;,;.=.;...;;..;.......;.;,_....:... __ __:'--- Załoga przędzalni podniesie ja- wiązania. działań zbrojnych. Wezwanie t akie n • 

1 
b • • d • n· · . n I b l d Powinno było być połączone z za-

rf lJIBJne l O!ODnl IDml~ulY nowymi iemHml I rO ~ną OuOW~l~ilf~fu;:#&.~f:EiE ZPB im. Dubois g;~:r !i~1;;~·~~ 
niezw. ałczoną za norą dla angłosaskie1· agres1·i ~!~zk!~~1~~::~y ~~j~y~o~1:~;:: uc~~;~:a z3~kł:~~~i;~-~~~~j ~~: i słuszności, nie ty lko elem entarny t' baz akordowych. Załoga wyko1'1czal- $ obowiązek, ale jednocześnie oczywls wolucji Październikowej i II wiato t k l ·ki 

Przemówienie premiera Otto Grołewohla w Jałcie i Poczdamie granicy na ni mokrej oszczędzi dziennie na che wego Kongresu Obrońców Pokoju Y na az ogr · 
Odrze i Nysie. mikaliach, mydle i sodzie 2 proc. podjęła wiele zobowiązań: Oddział (Dalszy ciąg na str. 2-ej ) 

BERLIN (PAP). - N a uroczystej 
akademii, urządzonej rz; okazji pierw 
szej rocznicy powst.ania Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej, premier 
otflo GROTEWOHL wygłosił prrze­
mówienie, poświęcone aktualnym 
zagadnieniom niemieckim. 

Rcfłc temu - powiedział premier 
Grotewohl założom> w stolicy Nie­
miec - Berlinie fundament jednoli­
tych, demokratycznych i pokojowych 
Niemiec. Niemiecka Rada Ludowa­
P1'7iekształc:!Ja się w tymczasową· 
Izbę Lud<>Wą. Weszła, w życie uchwa 
ła -0 utw<1neniu Tymczasowego Rtzą­
du Niemieckiej Republiki Dem()kra­
tyeznej i konstytueja NRD na.brała 
mocy prawnej. 
Freytaczając tekSt depeSIZY Gene­

ralissimusa Stalina - Il ok~ji świę­
ta naroClowego NRD, mówca pod­
kreślił, że droga pokoju i przyjaźni 
;Jest jedyną drogą., otwierającą przed 
narodem niemieckim moźliwośc po· 
wrotu do wspólnoty pokój miłują­
cych na.rodów. 
jesteśmy głęboko pr.zekonani -

wwiedr!iał Grotewohł --. że nriee.wy­
kie $łuszne ~ nacechowane umiej~t­
nośclą ~łębo'.ldego pmewidywania ~ •a $Io.w.a Stalina. tie nokóJ w Euro• 

-

Pie moźna. uważat za zapewniony, 
jeżeli oba nasze narody „wykażą zde 
cydowaną wolę walki o pokój z ta­
kim samym napięciem swych sił. z 
jakim one pr<>wadziły wojnę". 

Premier Grotewohl podkreśla na· 
stępnie, że układy, które NRD za­
warła w ciągu okresu rocznego rz 
krajami demokracjj ludowej są wi­
docrznym dowodem stwonzenia pod­
staw przyjarznej współpracy narodu 
niemieckiego ~ sąsiednimi narodami 
wschodnimi. 

Wśród tych układów wyjątkowo 
doni<>słe znaczenie polityczne posia­
da okład polsko-niemiecki w spra• 
wie wytycrenia istniejj\Cej i ustalo· 
nej granicy państwowej między 
Niemcami a PoJ.ską. 

Niłl!LW'Ykle doniosłe znacirenie ukła I II zobowiązuje się do końca bieżące 
du polsko-niemieckiego w sprawie I łZCP C k N 1 '' go roku wyprodukować ponad plan 
wytyczenia. istniejj\Cej i ustalonej " ew a r zobowiązaniowy 4.965 kg. przędzy. 
granicy między Niemcami a Polską '-------- --------' Przędzalnia średnioprzędna wy 
polega na tym, że układ ten krzy- Załoga Łódzkich Zakładów Cewek kóna dodatkowo do końca biężącego 
źuje zbrodnicze plany imperializmu Przędzalniczych _ postanowiła skró roku również ponad plan zobowiąza 
amerykańsko-angielskiego. ciC wykonanie planu rocznego o 20 niowy 12.044 kg. przędzy. 
Przyjaźń między Niemcami a Pol- dni, wykonując ponad plan 160 ton Tkalnia zobąwiązuje się do koń-

ską zlikwidowała decydującą prze- cewek wartości 32.800.000 zł. Poza ca bieżącego roku wykonać ponad 
słankę dla rea.1'7..a.cji zbrodn.iczycb tym postanowiono podnieść dyscy- plan operatywny 44.500 metrów tka 
pia.nów amerykańskich w Europie. plinę pracy oraz przestrzegać czys nin. 
Na tym Ódclnku Europy pokój jest t , · k Wykończalnia zobowi""zuJ'e s1·ę wy 011c1 par u maszynowego i miejsca "' 
na za.wsze zapewniony. w d · ł BHP b · ł konać do końca bieżącego roku po-

Premier Grotewohl dokonał następ pracy . Y zia zo owiąza się nad plan '48.309 metrów tkanin. 
założyć umywalnię na oddziale ko-

nie pr.zeglądu osiągnięć gospodar- nusiarek. · W ramach indywidualnych zobo-
czyeb NĘD, po Cllym oświadczył: wiązań majster Stanisław Wałęski 

Front Na.rooowy Niemiec Demo· M. · k. cz tkalni rz:obowiązał się zlikwidować 
1tratyczn:v:oo i blok ~tyfaszystow Ie JS 10 • postoje krosien, przez dokfadną kon 
sko-demok1·atyC7llly paHii - wyjcl. Zakłady 1tomun1·kacy1·ne serwację maszyn i naleźytą. ich re-
z wielkich wyborów, maJą.cych sit, I\ perację. 
odbyć 15 października z jeszcze Ob. Maria Pietruszek, pracownica 

Po pierwszej wojnie świ-atowej większą i s~ą wolą wspólpra· Pracownicy wszystkich zajezdni przędzalni obrączkowej zobowi.ązu-
Francja i Anglia nie dopuściły do ra cy. „Ręka w rękę- - ku nowym suk MZK oraz pracownicy biur w zobo je się podnieść wykona.nie bazy o 
dykalnej rzmiany w stosunkach mię- cesom" - oto hasło, które rząd Nie- wiązaniach swoich postanowili do- jeden procent. 
dQ:y narodem niemieckim a narodem mieckiej Republiki Demokratycmej datkowo przepracować 4 g<1dziny Tow .Helena Strzelbicka zobowią· 
polskim. Tę samą drogę wybrali im- rzuca w obliczu wyborów. Niech wy poza normalnymi zajęciami przy bu zała się podnieść jakość o 2 procent 
penaliści amerykańscy :po roku 1945. bory w dniu 15 pam7Jiemlka Mmie- dowie nowej linii tramwajowej w i zmniejszyć odsetek braków o 1 
Usiłują oni me docr;>J!ścić do przyja- nią się we WSPlllliałą demonstrację Alejach Kościuszki. W pracy tej po proc., przy utrzymaniu dotych­
znej wsp§'ipracy między narodem I naszego narodu w jego dą.żeniu do stanowiono przystąpić do współza- czasowej bazy 10'7 proc. 
niemieckim i polskim. Prowa<ką oni zjedJJ,oczenia ojczyzny i umocnienia I wadnictwa między WYdziałami i za Ogółem zobowiązania powyższe 
~dną nagońkę prrt.eciwko tstnie- długotrwałego pokoju! - zakończył jezdniami. Pracownicy warsztatów przyniosą Państwu dodatkową pro-
Jacef 1 ustalonej t>l'1ll z: nich samych premier Grotewohl. zobowiazali sie na cześć 33 rocznicy dukcję na sume 3'7.99'7.090 sł. 

Odpowiedż anglosaskim okupantom 

Strajk generalny 
pracowników żeglugi śr.ódladowej 

w Niemczech ZQchodnich 
BERLIN (PAP) - J al{ podaje a­

gnecja ADN, w Niemczech Zachod 
nich rozpe>czął się strajk pracowni­
ków żeglugi śródlądowej. Ruch stat 
ków i barek na. rzekach i kanałach 
NlemJec Zachodnich ustał całkowi 
cie. Strajk ten spowodował również 
wstrzymanie żeglugi przybrzeżnej. 
Wszystkie śluzy na kanałach są zam 
knięte. W strajku bierze udział 100 
proc. r<1botników i pracowników że 
gługi śródlądowej. Strajk wybuchł 
na tle żądań podwyższenia płac. 

Nowy konkurs 
,,Głosu•• 

patrz str. 6 



Str.) 

Czynem utrwalamy pokój Przemówienie amb. Wierbłowskiego w ONZ 
(Dalszy ciąg ze str. 1-ej) I kańskleJ. Podkreślić należy, ż• vzy. 

Odmówiono jednak przedstawicie p~wiedziały ~ię, o~e V{ ten sposób, P~· 
lam Korea1\skiej Republiki Luda- mimo P.rzem?w1ema del~ga~a USA. kto. 
wo-Demokratycznej wstępu na sa- re brzmrnło, Jak grozba 1 ktore. nąkuy­
lę. Obawiano się dowodów, jakie ":ało bezwzgll;dne głosow~me prze· 
przedstawia oni co do przebiegu wy c1wko wmoskowi hinduskiemu. Jest 
darzeń 25 czerwca 1950 r„ obawiano smutnym objawem w życiu naszej Or. 
się, że wskażą. oni pra.wdziwych na- ganizacjl, że pny pomocy nacisku ii 
pastników i istotnych winowajców gróźb można tworzyó większość w 
rozlewu krwi. Nad narodem koreań głosowaniu. 

Obrady I Wojewódzkiej Konferencji Obrońc 'w Pokoju w Łodzi 
(DaJs.zy ciąg ze str. 1-ej) 

nę Kłomnice na czeiić rocznicy Wiei 
klej Rewolucji Paid'Liemikowej i 
li Swlatowego Kongresu Pokoju. 
I tak Fabryka Cykorii czwiększy pro 
dukc)ę o 30 procent. Spółdzielnia 
Samopomocy w Kłomnicach własny 
mi siłami wybuduje magarzy11 na 
materiały budowlane. Kolejarze ra­
iiem z Ludowym Zespołem Sporto­
wym uporządkuj§ boisko. Robotni­
cy PGR Nieznanice zakończą wyko­
pywanie rziemniaków 10 październi­
ka, buraki wykopią o 1 dzień wcze­
śniej, niż przewiduje plan, a orkę 
riimową !Zakończą do 20 listopada. 
Fabryka Tektury l'lwiększy swoją 
produkcję o 3 tony, Młodzież S!Zkol· 
na i nauc!Zycielstwo podjęło szereg 
eobowiązań, emierzających do zwięk 

19 tom dzieł Lenina 
w przekładzie polskim 

WARSZAWA (PAP). - Nakładem 
„Książki i Wiedzy" ukazał się XIX 
tom dzieł W. L Lenina w przekła· 
dzie polskim. 

Tom obejmuje prace l artykuły 
Lenina napisane w miesiącach ma­
rzec - grudzień 1913 roku. 

-:tom wydany został w nakładzie 
250 tysięcy egzemplarzy. Cena egz. 
wynosi 250 złotych. 

szenia liczby członków TPPR, upo­
rządkowania podwórka szkoły, 
i zmniejszenia liczby ocen niedosta­
tecrz:nych, poprzerz; udrzielanie pomo­
cy słabszym· uczniom. Pracownjcy 
PGR Skrzydlów uporządkują drogi 
w obrębie majątku. Traktorzysta 
tego majątku Henryk Pokora wyko­
na orkę zimowi) w CU6ie o 4 dni 
krótszym od przewidzianego. 

„Jeszcze dzisiaj w Kłomnicach i 
okolicznych wsiach są podejmowa· 
ne a:obowlązania - mówiła tow. Ko 
łodztejczykowa. - Gdy dowiedzia.· 
no się, że jadę na Konferencję, to 
jeszcze w nocy przychodzono do 
mnie i przynoszono zobowiązania 
podjęte ną zebraniach późnym wie­
czorem w odległych wsiach. Tak o­
to swoją pracą chcą nasi ludzie po­
kazać, jak miłują. pokój i że nie ża­
łują trudu, aby go wywalczyć. Tak 
dzieje 11ię nie tylko w naszej gml· 
nie, ale w całym powiecie radomsz­
czańskim .a pewnie i w całym woje 
wództwie". Grzmot oklasków a:agłu­
szył ostatnie słowa delegatki. 

Podczas dyskusji wkroczyła na 
salę serdecznie przez zebranych wi 
tana delegacja chłopów z Piotrko­
wa, kt.Jra zameldowała o wykona· 
niu licznyrh zob'>wiązań podjętych 
przez chłopów na cześć Polskiego 
Kongresu Po}<0ju. Delegacja młodzie 
ży z fabryki M-1 zameldowała 

wśród cililas\i6w, ie zespoły młodzie 
źowe wykonają ponad plan na. cześć 
li Swiatowego Kongresu Pokoju 
szereg maszyn i aparatów elektrycz 
nych. Uczestnicy wojewódaklej od­
J>rawy aktywu szkolnego ZMP w Ło 
dzi za. pośredniciwem swojej delega 
cji pozdrowili Konferencję w imie­
niu uczącej się młodzieży. 

Po dyskusji, którą podsumował 
ob, lgnar, przystąpiono do wyborn 
stałego Wojewódzkiego Komitetu 
Obrońców Pokoju. 

Jednomyślnie wybrany Komitet 
ukam:tytuował się w składzie na­
stępujacym: Przewodniczący prof. 
dr. Emil Paluch - rektor Ą.k"tte­
mii Medycznej, sekretarz Teofil Bier 
nacki-działacz społeczny i aktywista 
Ruchu Obrońców Pokoju. członko­
wie prezydium: Marta Fijałkowska 
- działaczka związkowa, Zygmunt 
Salski - działacz społeczny, Apolo 
nia Anielewicz - działaczka Ligi 
Kobiet, Zygfrycl Chwojak ko­
mendant wojowódzki SP, Jan Król 
- prezes Woj. Zarządu ZSCh, Ste 
fan Stefański - literat, czlonlrnwie 
Komitetu: Stanisława Aletowa 

Senłow - czł. Frez. Woj. Rady Na 
rodowej, Serejski Jerzy - Polskie 
Radio, Władysław Stn:elecki 
urzew. Woj. Zarz. TPPR, Aurelia 
Szwalm - przew. 11Caritas" - Pa 
bianice, Zy1munt S~ymanowskl -
prof. UŁ. Karol Sniady - przodo­
wnik pracy iz Pabianic, Bolesław 

Wasiak - sekretarz ORZZ, Halina 
Wiosnowa - nauczycielka, z pow. 
piotrk. Bolesław Zakrzewski - Nar. 
Bank Polski, ks. Fabian Zbieszczyk 

proboszcz z pow. radomszczań 

ski ego. 
Na zakończenie obrad Konferen­

cja podjęła uchwalę nakreślająe wy 
tyczne pracy na najbliższy okres 
czasu dla wszystkich ogniw Ruchu 
Obrońców Pokoju w województwie 
łódzkim. 

skim rzaclążyła zła .w?la tych.. kt?- Rezplucja uchwalona pnez Komlatę 
rzv od 1947 r. sw01m1 głosami ume· Polityezną. jest sprzeczna z zasadami 
możliwi'.lli kol~jnym sesjom Zgr~- K1uty. Nie przyczyni się ona do roz­
madzema Ogolneg~ . wysłuchanie wią.zanla prvblemu koreańskiego, u­
głosu narodu koreansk1ego. czyni z Korei obszar obcych wpływów 

i przedłuży okres zaleinośd narodu 
koreańskiego, Nie przynosi ona tegQ 
koniecznego rozwiązania wstępnego, 
jakim byłoby w obecne) flhwili H.· 

przestanie dziąłań wojennych w Korel, 

Autorzy rezolucji 5-ciu państw, a w 
pierwszym rzędzie delegacja radziec­
ka, broniąc w dalszym ciągu swojej. 
rezolucji jako jedynie słusznej l spra­
wiedliwej, dali jednak wyraz goto­
woś'ci podjęcia rozmów, wychodząc z 
założenia, że g<ly stoi przed naml spra 
wa pokoju i likwidacji konfliktów, nie 
należy 1 nie można rezygnować z 
żadnej drogi kompromisu. Dlatego 
wraz z 19 innymi delegacjami głoso­
waliśmy za tym wnioskiem. "V sumie 
więc 27 państw, 24 praez oddanie gło· 
scłw pożytywnych, a 3 przez wstrzy­
manie się, wyraziło swoje zastrzde­
nia, w 'stosunku do rezolucji amery~ 

Apelujemy do Zgromadzenia Ogól· 
nego i do katdego z delegatów, by 
raz jeszcze rozważyli całą, powagę 

problemu l w tak ciężkiej dla. .narodu 
koreańskiego chwili przyjęli rezolucję, 
która w sposób sprawiedliwy i siu„ 
szny przyci.ynió się moie do pok1>Jo• 
wego zakończenia konfliktu i przy­
spieszenia odbudowy niepodległej, 
zjednoczone) ~orei. 

,, Wzywamy .las do współzawodnictwa 
o wysoką kulturą wytwórczości'' 

List stachanowców "Trechgornol M nufaktury" do wł6knlariy łódzkich 
Stachanowcy włókienniczego 

Z obrad Z gromadzenia Ogólnego 

Woj. Zah. TPPR, Stanisława Bary 
siówna - ZMP, Wincenty Chabura 
- przew. Woj. Kom. Wyk. ZSL, 
Kazimierz Dejmek :-- dyrektor Tea 
tru Nowego, .Ąleksandra Domagała 
- prac. Woj. Kom. SD, Karol oeri 
ner - przodownik pracy PKP, 
Władysław Głębowski, - przodow­
nik prac:v z Kutna, Wanda. Jakubow 
ska - reżyserri:a, Jeny Jankowski 
- Izba Rzemieślnicza, ks. Bolesław 
Kalinowski - proboszcz z powiatu 
piotrkowskiego, Kazimierz Kucner, 
-- zast. przew. Prezyd. Woj. Radv 
Narodowej, Lasecka Jani•a - in·­
struktorka ZHP z Ozorkowa. Jerzy 
Laszczyk - prac. Kom. Wyk. ZSL, 
Marta Lobia.nka - pracownica spo 
lecz.na, Józef Michałkiewicz -
przew. Woj. Zarz. ZMP., Ąndrzej 
Nonas - dyr Woj. Urz. Kultury 
Fizycznej, Zygmunt Olczak - se­
kretarz Woj. Kom. SD. Czesław Pa 
duszek - sekretarz Tow. Wiedzy 
Powszechnej, Pawlicki Eugeniusz -
działacz związkowy, Kazimierz Pie 
trzak - Wo.J. Kom. ZHP, Ka1'i­
mlerz Przybył·Stalsld -przew. Zw. 
Bojowników. Stefan Rurawski - ra 
cjdnalizator z Pabianic, Eustachy 

kombinatu „Trechgornaja Manu­
faktura" nadesłali do włóknia­
rzy ZPB im. D.derżyńskiego list 
następującej treści: 

ków, przedszkoli, świetlic robot· 
niciych. 

Szczególnie ucie• ył nas fakt, 
że w polskich 7,akladach prowa­
dzi się walkę o wysoką kulturę 
wylwórcwści. W związku iz tym 
chcielibyśmy się podzielić z wa­
mi nas.zymi uwagami oraz do­
świadczeniami na odcilllku walki 

np„ że tkacze wielowarsztatew· 
cy muszą dokładnie planowął 
swój czaL Dzięki ścisłemu pla­
nowaniu mogą oni wykonać wie 
le ri:abiegów i<maC2nie szybciej, 
aniżeli to przewiduje norma. I 
tak np. rz:mianę ~ólenka pnepro 
wadza się u nas w 3,5 sek. z.a~ 
miast w 5 sekund, jak przewldu­
je norma. Likwidację .zrywu w 
ciągu 23 sek„ izamiast 40. Te fak 
ty właśnie świadczą o \\rysokiej 
kulturiie wytwórczej naszych naj 
lepszych tkace:ek. 

Amerykański spisek w ONZ „Drodzy Przyjaciele! 

W tych dniach otrzymaliśmy 
26 Nr tygodnika „Preyjaź1'l", w 
którym opublikowane ri:ostały li­
sty podmajstrzego naszego kom­
binatu, laureata Nagrody Stali­
nowskiej - Włodzimierza Wo­
roszyna oraz dwóch poiskich , 
włókniarek - Wandy Gościmiń­
skiej i Janiny Kalmanowej. z 
wielkim zaciekawieniem przeClly 
tal:iśmy te listy. Ucleszyło nas o· 
&TOmnie, że polscy włókniarze 
walcut uporczywie o przedtermi­
nowe wykonanie Planu 6-letnie· 
10, że poprawiaja, się warunki 
matert&.lne robotników polskich, 
ie POW$t&je coraz więcej żłob-

MSA usiłujq przekształcić wyspę Taiwan w swq bazę strotegicznq 
o kulturę vytwórczości. 

NOWY _JORK (PAP). - Na po­
siedzeniu plenarnym Zgromadze11la 
Narodów Zjednoczonych w dniu 7 
października odbył się wybór trzeci<! 
go niestałego członka Rady Bezph:· 
czeństwa na następną kadencję. 

Jak wiadomo, na poprzednich po­
siedzeniach odbyły się wybory Hola'.! 
dii i Brazylii na miejsce Norwegii i 
Kuby. Na. miejsce Egiptu, którego ka. 
dencja upływv, w tym terminie, kan· 
dydowały Turcja i Liban. Mimo kil· 
kakrotnych głosowań, ani Turcja, 
ani Liban nie otrzymały wymaganej 
pmez Kartę większości 2/3 głosów. 

7 października odbyło się ponowne 
głosowanie, które jednak znów me da 
ło rezultatu: Turcja otrzymała 33 
głosy, a Liban - 27. 

Na wniosek Egiptu, Zgromadzenie 
postanowiło odłożyć wybór trzeciego 
niestałego członka Rady Bezpieczeń­
stwa do następnego posiedzenia. 

Następniie Zgromadzenie przystą.pi 
ło do dyskusji nad raportem Komisji 
Głównej, który zaleca m. in.: wpisa­
nie na porządek obrad wniosku de· 
legacji amerykańskiej pod nazwą 
„sprawa Formozy". 

W sprawie tej zabrał głos delegat 
!SRR Malik, oponując przeciwko wpi 
sa.niu na porządek obrad tego punk· 
tu. Podkr~ślił on, że rozpatrywanie 
wniosku amerykańskiego przez Zgro­
madzenie będzie stanowiło naruszenie 
postanowień Karty Narodów Zjedno­
czonych i będzie obelg11 dla narodu 
chińskiego. 

Wyspa Ta.iwan (Formoza) - po· 
wiedział Malik - należy do Chin i sy 
tuacja prawna tej wyspy me może 
być podawana w wątpliwość. Zgroma 
dzenie Narodów Zjednoczonyth po· 

winny rozpatrzeli sprawę amerykań­
skiej agresj'' przeciwko Chinom, i 
problem ten został już wpisany na 
porządek obrad na wniosek delegacji 
radzieckiej. 

Malik zwrócił się do Zgromadzenia 
" apelem, by odrzuciło wniosek ame· 
rykański ~naczając, że rozpatry· 
wanie tej sprawy byłoby sprzeczne z 

· postanowieniami Karty Narodów Zje 
dnoczonych. 

Puszczona została w ruch „amery· 

Wybory władz PCK 
w województwie łódzkim 

W województwie łódzkim i w Łodzi 
odbywają się wybory do władz oddzia 
łów powiatowych i dzielnicowycti 
PCK. 

Wczoraj odbyły się wybory dele­
gatów PCK w dzielnicy Łódź-Północ. 
W obradach wzięło udział 64 delega · 
tów. 

Po wygłoszeniu referatów o zada­
niach PCK w walce o pokój 01·az o 
wykonanie zadań Planu 6-letniego, 
delegacj wybrali pierwszy zarząd no­
wopowołanego do życia oddziału 
dzielnicowego PCK Łódź-Północ. 

W uchwalonej jednomyślnie rezo­
fucji delegaci zobowiązują się w im1e 
11iu mas członkowskich PCK do 
wzmożenia aktywności nad rozwojem 
społecznej służby zdrowia w Polsce 
Ludowej. 

Na zakończenie obrad członkinie 
PCK zademonstrowały udane ~kazy 
sprawności udzielania pierwszej po· 
~oc.:.r w na.1rłYch WYJ:>adkach, 

kańska maszyna do głosowania" i 
Zgromadzenie uchwaliło 42 głosami 
przeciwko 7 wpisanie tego punktu na 
porządek obrad. 8 delegatów wstrzy· 
mało się od głosu. 

Następnie poprosił o głos przed­
stawiciel Libanu i oświadczył, że je­
go delegacja zrzeka się kandydatury 
do Rady Bezpieczeństwa, wobec cze· 
go Turcja zajmie miejsce niestałeg'.> 
członka. 

Na tyin posiedzenie Zgromadzenia 
zostało zamknięte. 

Laricuch przestęn1tw I zbrodni 

Kultura wytwórc.zoścl - to 
nie tylko czystość miejsca pracy, 
ma.szyn. odzłeży - chooialt te mo 
menty są. bardzo ważne i bardzo 
przestrzegane w na8'LYDl zakła.­
dzle - lecz takie 11Urowe prze­
strzeganie procesu technologicz­
nego. Kultura wytwórczOŚ<li - to 
umiejęlnuśó zaci1owania w salach 
prodqkcyJnych wła.foiweJ tempe­
ratury ł wilgotJloścł, właściwe i 
pełne użytkowanie maszyn, to 
szkolenie robotn1\tów l podWYż· 
szal_lie łeb kwalltik\\<lj\. Wiecie 

Szpiegostwo, mordy i dywer ia 
na ~amówienie agresywnych imperialistów amerykańskich 

Dalszv cląq rozprawą !Sądowej w H'ar1~ aUJie 
Dnia 6 hm„ w drugim dniu proce· 

su członk?w Komendy Głównej WIN, 
po oskarzonym Kawalcu ze:imawał 
osk. Kubik. 

Oświadczył on Sądowi, że Jl-OCZU· 
wa się do winy. Do działalności pod 
ziemnej po wyzwoleniu kraju wcią· 
gnął go współoskarżony Ciepliński. 
W Komendzie Głównej WIN Kubik 
objął funkcję kierownika organiza· 
cyjnego. 

Osk. Kubik obciąfa SwYDli zezna· 
lliami współosk. Batorego, stwierdza 
jąc, że zbierał on, jako szef łącz· 
ności, informacje szpiegowskie na 
punktach kontaktowych. Jak zezna. 
je Kubik, rr>zdzielnik materiałów wy 
wiadowczych był opatrzony krypto 
nimami A, wzgl. B - szły one do 
przedstawicielstw dyplomatycznych 
USA i Belgii, do PSL, do kardynała 
Hlonda oraz do emł1racyjnych o­
środków w Wielkiej Brytanii. l{ie· 
rownikiem komórki wywiadu WIN 
był współoskarżony Kawalec. 

W sprawie łączności WIN z za­
granicą osk. Kubik stwierdza, ~e 
WIN utrzymywał tę łączność wielo­
ma drogami, m. in. przez poselstwo 
belgijskie i holenderskie.. Łaczność 
przez płk. Jessica z ambasady USA 
traktowano jako drogę wywiadu a­
merykańskiego, Ponadto przez nie­
jakiego „Kwiatkowskiego" - człon­
ka zagranicznej delegacji WIN, zn:i 
leziono drogę do Departamentu Sta 
nu USA. Osk. Kubik dodaje, że płk. 
Jessic n:\wiqzał również kontakty 
WIN z przedstawicielami reakcyj· 
nych odłamów Polonii amerykań­
skiej. Poczta WIN przez poselstwa 
belgijskie lub holenderskie kierowa· 
na była do Brukseli, sk11d szły dal· 
sze drogi na Londyn, Paryż, Brazy· 
lię, Kanadę i Stany Zjednoczone. 
Oskarżony przyznaje się l'ównie~, 

że brał ud7Jiał w wysłaniu listu z 
pogróżkami do kompletu sędzio;v· 
skiego, prowadzącego prore'i poprze 
dniego komendanta WIN, Niepokól· 
czyckiego. 

Brytyjska baza 
w .•• klasztorze 

Oskarżony stwierdza, że archi· 
wum WIN było przechowywane w 
Krakowie, w klaM:torze przy ul. Po 
selskiej. 

W dalszej części zeznań oskarżo­
ny stwi.erdza, że konszachty z PSL 
i kardynałent Hlondem WIN prowa 
dził przez Ci~plińskiego i Chmiela, 
W nawiązaniu łączności z kardyna­
łem Hlondem brał udział osk. fi3-
tory, Osk. Kubik wiedział, że WIN 
przysyłał kardynałowi materiały 
wywiadowcze. Kubik zeznaje .la.lej, 

że WIN miał również liczne „wtyrz 
ki" w PPS oraz utrznnywał kun· 
takty z podziemnym „Stronnictwem 
Narodowym". 

nych i !unkcjonarius-zy państwo· 
wych zamordowanych przez WIN. 
Oskarżony przyznaje następnie, 

że WIN p1·owadził specjalną „akcję 
ż", której celem było szerzenie wro 
giej propagandy w wojsku. O~kar­
żony Ciepliński potwierdza również 
negatywny stosunek dowództwa 
WIN do ujawniania się b. członków 
AK. 

Mówiąc następnie o kontaktach 
WIN z pewnymi kołami wyższego 
klem - Kubik opowiada, że „pocz· 
tę" Cieplińskiego do niejakiego ks. 
Matu a doręcaył innemu ksifdzu w 
Kurii Biskupiej w Krakowie. Za 
SWł nielegalną działalność w WIN k K b' W dalszej części zeznań osk. Cie-
os ·. u •k otl'zymał ponad 200 tys. pliński przedstawia swe szpiegow· 
zh>tych. skie kontakty 11 przedstawicielami 

Prok,; Czy oskarżony zdaje sobie nmbuady USA płk. Pashley'em 
w pełni :;;prawę, że WIN był instru płk. Jessir'em. · 
mentem obcego wywiadu i działał 
p1·zeciw Polsce? Prok.: Jakie materiały wywiadow 

Osk.: Tak jest, I cie osk. dawał Jessic' owi? 
Prok.: Jak Anglia traktowała Osk.: Otrzymałem i wykonalem po 

WIN? lecenie przekazywania do ambasady 
Osk.: Jak się orientuję, AJ\glia amerykańskiej materiałów informn· 

traktowała WIN jako iWOlll ba~o w cyjnych, które składały sitl z na· 
Polsce. stępltjących części: dział polityczny, 

dział gospodarczy, bezpieczeństwa 
i dział wojskowy. ,,Komendant" 

Ciepliński - morderca 
i tchórz 

Z kolei przed Sądem staje osk. 
Ciep!Jiński, który oświadcza., że dp 
winy i zarzucanych mu czynów 
przyznaje się częściowo. 

Ciepliński z początk-u wypiera. się, 
a potem zmuszony jest przyznać się 
do odpowiedzialno~ci za wydanie 
gestapo zranionych przez bojówkę 
AK czterech dowódców Gwardii Lu 
dowej, za. za.mordowanie prof. Bań­
kowskiego, kilku oficerów radziec· 
kich itd. 

Tchórzliwa taktyka Cieplińskiego 
załamuje się również wobec wymu· 
wy dalszych dokumentów znalezi'l­
nych w jego al·chiwum, a zawierają 
cych instrukcje dotyczące tzw. „ak· 
cji Antyk" - akcji antykomunisty­
ci:noj oraz instrukcje prowadzenia 
dywersyjnej roboty w szeregach Ar­
mii Radzieckiej. 
Oskarżony przyznaje, że były 

również dalsze instrukcje zdecyd11-
wanie wrogie wobec Armii Radl.il!• 
ckiej między nimi znajdowała się in 
strukcja zalecająca rabowanie zrzu· 
tów radzieckich przeznaczonych lila 
oddziałów bojowych PPR, i zakazu· 
jąca udzielania. pomocy skoczkoin 
radzieckim. 

Osk. Ciepliński przyznaje, że nie 
uznając władzy ludowego rządu pol 
skiego, polecił podległym mu orga• 
nizacjom rozp1>cząć działalność kon· 
spiracyjną, w kt6rej ramach podle· 
głe mu oddziały dokonywały mor· 
derstw, sabotażu i dywenji pue111w 
ko odrodzonemu państwu polskiem!I. 

Przewodnicząc;.r wylicza tu dłun 
listę nazwisk dztałacz.v demokratycz 

Do PSL były również przesyłane 
materiały szpiegowskie, za które 
WIN z kasy PSL otrzymywał po· 
waine sumy pieniężne. Ciepliński 
zezn11je równiei, ie PSL proponowa 
ło, aby WIN dolionywał aktów ter· 
roru l Słl botażu. 

Hrabianka Czarnecka 
..- łącznik szpiegowski 
Zeznająca następnie oskarżona 

Czarnecka przyznaje się do winy i 
zarzucanych jej cz~•nów. Oskarżona 
Czar!lecka pochodzi z hrabiowskiej 
rodziny, o'ltatnio zaś pracowała ja­
ko urzędniczka poselstwa szwed.1!-
kieiO· ' 

Czarnecka zeznaje, że pierwszy 
kontakt z WIN nawiązała przez swe 
go znajomego Roztwo1·owskiego, 
członka kierownictwa WIN. Roztwo 
rowski zetknął się w mieszkaniu o­
skarżonej z charge d'affa\res Belgii 
Vandelenem. W konkluzji rozmowy 
7. Roztworowskim Czarnecka przyję 
ła współpracę w c~arakterze łącz• 
niczki, której zadaniem byh1by prze 
]uizy\\'anie materiału z WIN do Van 
delena. Materiały Ozarneclpi. wrę­
czała osobiście Yandelenowi, a po 
jeg:> wyjeździe posłowi Belgii Eema 
nowi. Oskarżona stwierdza, że mllte 
ri:o.ły, które dostarczała do posel· 
stwa belgijskiego, były stamtąd dro 
gą dyplomatycz.ną przesyłane do 
Brukseli. 

Czarnecka onowiada też, że poseł 
Eeman wspominał jej, iż pewne ma· 
teriały wyśle przez Holandię. Poza 
tym mówił, że inny łącznik WIN 
mid być skontaktowany • p&słem 
holenderskim. 

Czarnecka stwierdza. następnte, 
że i!dY na miejsce Vandelen& nr&Y• 

jechał do Polski poseł Eeman - był 
o.n już dobrze poinformowany o jej 
roli łączniczki i o podziemnej działał 
nośei WIN w kraju. Po nielegalnym 
wyjeździe Roztworowskieg·o za gra­
nicę, oskarżona otrzymywała z po­
selstwa belgijskiego przesyłkJ, prze 
znaczone dla WIN. Wszystkie roz­
mowy i kontakty z Vandelenem, a 
następnie z Eemanem oskarżona 
przeprowadzała w ich g!lbinecie, w 
lokalu poselstwa w hotelu „Polo­
nia". 
Oskarżona Czarnecka przedstawia 

również Sądowi starania posła Ee· 
mana o ułątwfenie nieleialnego 
przerzutu za granicę doradcy po· 
lityc;nego Kon1endy Głównej WIN 
-- w!!pot1>sl\arżone1ro Chmielą. Spot· 
kanie Eemana • z Chmielem i Czar· 
necką miało miejsce w kaplicy W 
gmachu „JłP!!la" w Warszawie. 

N11 zakońc7jenie 1eznań oskinżona 
przyz1111je, że za doręczanie materia 
łu szpiegowskiego WIN do poseł· 
stwa belgijskiego otrzymała 50.000 
złotych. 

u.Dzieła" Goebbel1a 
.-umąt,rl I nt lnfoMta„ 
cyłnJ m•• dla zbrod~ 

niar~y 
Z kolei p1·~ed S!idem sta.je os}i, 

Rzepka, który przyznaje się do zbie 
rania materiałów wywiadowczych i 
organizowania przerz~tów członków 
podziemia w i·óżne okolice luaju. 
Oskarżony przyznaje, że sporzą­

dzane przez AK IV okresie okupa~ii 
wykazy niepodległoaciowych działa· 
czy lewicowych tr11fiły w rę~e gesta 
po, stwierdza też, że Ciepliński wy­
dawlłł rozkazy mordowania diiała­
czy lewicowyęh oraz jeńców i żoł· 
nierzy radzieckich, 

Po utwor21eniu przez Cieplińskie­
go Komendy Głównej WlN Rzepkll 
zorganizował t?iw. ,,Biuro Studiów11

, 

którego r11-porty wywiadowcze były 
przesyłane do zachodnich plRllQW!ilc 
dypl oma tycznych. 

W toku odpowiedzi na pytan~a 
proku1•atorlł, oskarżony pri!yr;naJe 
ponadto, że w fabry~waniu o· 
szci:erczych inforll1acU o P11lscll Lu­
dowej „Biuro Studiów" korzy11tało J 
wydawnictw hitlerowskich. W skon· 
fiskow11nej bibliotece Rzepki .... kil! 
rownika „Biura Studiów" - znajdo 
wał się komplet „dzieł" Goebbeltall. 

Rzepk& otrzymał za sw11' liZpie• 
gowską robotę około 55.000 zł. i 500 
dolarów. 

W trzecim dniu rozprawy, 7 bm. 
Są.d przesłuchał pozostałych osltar• 
żonyeh, tj. Błażeja, lbtoreco i Mi· 
ehałowaką, po czym odra~r;ył rea­
arawe do nonłedziałku, dnia 9 bm. 

Doświadczenie wykazało, te 
najbardziej planowo pracują te 
tkaczki, które rznaią dobrv:e swe· 
je warsztaty i stale doskona1ą się 
w swoim eawodzie. W nas11:ym 
kombinacie nie brak robotników, 
któr.zy dzięki ustawicznemu 
podnoszeniu swych kwalifikacji 
,vprowadzili wiele pożytecznych 
ulepszeń. Znane jest imię robot. 
nika Bułduszkina, który ulep­
szył jedną z maszyn pmędrzalni­
czych, uzyskując osrzczędność po­
nad 10 tys. :rubli, .robotników 
Chrapunowa i Dakirowa, kt6ny 
skonstruowali automaty nie do­
pu&1.C"Z.alące do 7.:rywów. O -ro-i.· 
machu racjonaUzatorskiego ru­
chu robotników nasizego kombi­
natu świadozy !akt, że kiedy 
tow. Woroszyn wezwał nas do ~o 
cjalistye7.nego współzawodnictwa 
o kulturą wytwórcz{l, w krótkim 
crzasie napłynęło ponad 500 racjo 
nalia:atorskich wniosków, jako 
odpowiedź na wezwanie. Walka 
o wysoką kulturę wytwórczości 
przynosi nam konkretne wyniki. 
Wiele nasizych brygad wykonało 
swój 5-letni plan w ciągu hł 
lat. Zobowlązawsrzy si~ i:z.aoszczę­
dzić 15 proc. odpadków ponad 
normę--zao•zczęd-.dliśmy 45 proc, 

Prodiy Przy,Ja.ciele! 
IMy, radzieccy włóknianz;e, je­

stęśmy szczęśliwi i c'.eszymy się, 
że w Polsce Ludowej stwonono 
wS2elkie• warunki dla budownic­
twa i;ocjalistyczne; go.spodarki. 
Powodeenie tego budownictwa 
izależy od Wa-s samych. Podejmu 
jąo walkę 'o wysolrą kulturę wy­
twórczośd, przyczyniacie się de 
podniesienia ilości i jakości Wa· 
szej produkcji, a tym sam~m do 

qlocni~nia ekonomicznej po­
tęgi Waneso kraju ora11 Cłłlego 

oboau EWOlenników pokoju. 6 
tym szc2ególnie nalezy pamiętać 
teraz, gdy amerykańscy imperia­
liści. przeszli do agresji. . 
Wysiłki wszyątkich uczaLWYeh 

lu~lzi świata muszą być sldero­
wa.ne w celu iia.trzyma.nla su· 
chwałycb najeźdźców burząoych 
spok~jne miasta i przeiewających 
krew niewlnnyoh kobi!łł. dzieci 
i starców. Najlepszit odp<>wiedzilł 
dJa amerykańsJdch imperialist6w 
będzie walka 0 nowe zwycięstwa 
produkcyjne, nowe osią111ięcia. 

na froncie pokojowej pracy. Dla• 
tego wzywamy Waa do podjęcia 
współzawóiinlctwa o WYSoką yl 
iurę wytwórczości, które Jest no 
wą formą wlJ.lki o pod11l1tSleni• 
prpdukcji. 
Jesteśmy pewni, że sprawa pe. 

ko.tu ł so jalizmu, o kt6ry WJ.}„ 

CY:Jł teru #etld mutonów lu!lzl 
111Jrlumfuj11 w c~l;vm ~włeele, po 
nfe"'d obcnem pokoju t soojaU· 
zmu kieruje wielki Wóds, PfZll'• 
J1u:l11l w~1y•łklch ludzl łtrąę:y -
J0ZEF STALI~''. 
Następują ·podpisy; 

Deleiat do Rady Najwyż.cizef 
ZliRR - A. Simow. 
Kawalerowie Orderów -
Z, MlnBzyk1>wa, E. Szl&r&lSBWAr 
Ę, C.:YPłuchlna. .,,. 
Podmą.istny, laureat Ngrocły 
StalinoW11ki d - W. WOl'QllPP. 



!ffr. S 

... --------------------------------------------------------""li 

Ot~czy~ wzmoż~n~ ~pieką ~i-o-i:oway~~ 
reahzatorow Czynu Pazdz1ern1kowego Manewry niezbyt udane 

Zadania organizacji i instancji partyjnych W amerykańs1dej strefie okupacyjnej odbyły 3ię we wrzeJniLL manewry 

3 3 rocznica Wielkiej Rewolucji 
Paździarnlkowej oraz II Swia­

towy Kongresu Pokoju pobudziły ma. 
sy pracujące Polski do nowego po­
tężnego Czynu. Szeroko rozwija się 
W&półzawodnictwo Październikowe. 
Dociera ono zarówno do potężnych 
obiektów przemysłowych, jak i ma­
łych zakładów pracy, do miast, wsi 
oraz miasteczek. 
Każdy dzień wzmacnia i utrwala 

Czyn Październikowy, ·wzbogacając i 
pogh:blając formy współzawodnictwa 
pracy. Już dziś widać jaf;no, że przy 
podejmowaniu zobowiąz~ń robotnicy 
oraz pracownicy umysłowi wniknęli 
w szereg dziedzin nastego życia go­
spodarczego i społecznego, starając się 
na wszystkich odcinkach usprawnić 
pracę, przyspieszyć produkcją, szyb· 
dej, lepiej, oszczędniej, wydajniej 
wprowadzać w · życie doniosłe zada­
nia Planu 6-letniego, 

Wytrawni, doświadczeni robotnicy 
1 młodzież, dopiero przystępująca do 
pracy, wszyscy w miarę swych sil i 
możliwości starają się na dzień 7 li­
stopada złożyć Państwu obfity plon 
zrealizowanych w pełni zobowiązań, 
wzbogacić nasz!\ gospodarkę, wzmoc­
nić front bojowników o pokój. 

Nowe, bogate formy 
Współzawodnictwa 
Październikowepl 

Z obowiązania produkcyjne wyra­
żają się setkami milionów zło-

tych. Popatrzmy tylko, jakie sumy 
przysporzą robotnicv zakładów pra· 
cy Łodzi i województwa: Załoga ZPB 
im. Dzierżyńskiego da około 173 mil. 
zł., ZPB im. Stalina - 87 mil. zł„ 
ZPB im. Armii Ludowej 33 mil. zł„ 
PFSJ. Nr. 1 w Tomaszowie Maz. -
81 mil. zł. 

Zwiększenie wydajności lepsza 
organizacja pracy, przyczynią się do 
przyspieszenia. realizacji rocznych pla 
nów produkcyjnych. Robotnicy ZPW 
im 9. Maja, podwyższając swe zobo­
wiązania I-Majowe, wykonają plan 
roczny już 20 listopada. W ZPDz im. 
Duracza roczna produkc\a ukończona 
zostanie 'Z dniem 23 października. 
Przedterminowe wykonanie swych 
norm rocznych zadeklarowali robot­
nicy ZPB w Pabianicach - Gurazda, 
Strzelec, Kral i wielu innych, tkacze i 
prządki ZP-B im. Stalina, ZPB im. Dzier 
żyńskiego i szeregu innych zakładów 
pracy. Czyż należy podkreślać, jakie 
ogromne. korzyści przyniesie Państwu 

ta dodatkowa, ponadplanowa pro­
dukcja! 
Włókniarze nie zapominają rów­

nież o konieczności wydatnego pod­
niesie,nla jakośCi produkcji. 

- Naszym hasłem jest dać więcej 
primy, zlikwidować braki! - wołają 
na zebraniach tkacze, prządki i wy­
kończalnicy. 

Robotnicy ZPW Im. Wiosny Lu­
dów zapowiadają podniesienie jakoś­
ci proclukcji o l procent. Tow. Wa­
cław Morawiec z ZPW im. Gwardii 
Ludowej organizuje 12 zespołów naj­
wyższej jakości. Przędzarze z ZPW 
im. Reyip.onta pr~ystępują do zacię­
tej walki o każdy procent, podnoszą 
cy jakość przędzy. 
Zapoczątkowany już dawnej ruch 

wielowarsztatowy święci teraz w peł· 
ni swe triumfy. Robotnicy Zakładów 
Stalinowskich zarówno w tkalni, jak 
i w przędzalni przechodzą na obsłu­
gę większe! ilości krosien oraz ma­
szyn przędzalniczych; w ZPB. im. 
1. Maja zainicjowany przez tow„ Kar 
pińską ruch wielowarsztatowy przy­
bJera coraz konkretniejsze formy. W 
ZPW im. 9. Maja, przędzarz Matu­
siak rozpoczyna wiolowarsztatowość 
na samoprząśnicach wózkowych, 
wzywając do współzawodnictwa 
wszystkich towarzyszy pracy. Sze­
roko rozwija się współzawodnictwo 
na krosnach kortowych rozpoczęte 
przez tow. Szefera z ZPW im. Łuka­
sińskiego. 

Załogi łódzkich fabryk doskonale 
rozumieją wielkie znaczenie akcji 
doszkalania zawodowego, podnosze· 
nła kwalifikacji młodych robotników, 
Dlatego też w Czynie Październiko­
wym wiele indywidualnych zobowią­
zań poświęconych jest właśnie spra­
wie szkolenia zawodowego. Pnądka 
f.ronłczak z ZPW im. Gwardii Ludowej 
doucza 5 prządek. W ZPO ,,"Wól­
ct.anka" masowo podjęto zobowiąza­
nia doszkolenia niewykwalifikowa­
nych sił. Akcja ta objęła prawie 
w5zystkie zakłady przemysłowe, któ­
re wystąpiły już z zobowiązaniami 
na cześć Wielkiego Października. 

Coraz szerzej, zwłaszcza w wyniku 
ostatniej narady korespondencyjnej 
zorqanizowanej przez redakcję „Sztan 
daru Młodych", rozwija się współza­
wodnictwo w oszczędzaniu metodą 
Lidii Korabielnlkowej. Młodzież 
ŁZPO pierwsza pokazała, jak należy 
pracować na zaoszczędzonym surow­
cu. W jej ślady idą robotnicy ZPW 
im. Swierczewskiego, Garbarni Nr. 2, 
„Wólczanki". Wzorem Korabielni. 

Co nam· daje 
Plan 6-lelni? 

„Do najważniejszych przejawów obrazujących wzrost kultury 1wle­
ily lik1ddacja analfabe(rnnn, któm 1ia.~1<1pi już na poczqtka planu„.". 

(z referat11 tow, Mi11ca na 1' Plenum KC PZPR) 

kowej palacz tow. Chajt w ZPW im. 
\Viosny Ludów oszczędza co dzień 
500 kg. węgla. Z doświadczeń przo­
downików radzieckich korzysta mło­
dzież ZPB im. Dzierżyńskiego, orga­
nizując zespół pracujący metodą Ale· 
ksandra Czutkicha. 

Szturmowe brygady produkcyjne, 
brygady „lekkiej kawalerii" - oto no 
we formy Współzawodnictwa Paź­
dziernikowego. realizowane przez mło 
dzież robotniczą. 
Dbałość o szybkie i sprawne prze­

prowadzenie remontów, troska o czy­
stość 1 kulturę miejsca pracy, o po­
prawę stanu higieny i bezpieczeń­
stwa pracy, o ulepszenie warunków 
sanitarnych. nowe zobowiązania so­
cjalne, :oobowiązania pracowników 
budowlanych i handlowych - oto nie 
kończące się przebogate iormy Czy­
nu Październikowego. 

Zadania organizacji 
partyjnych 

A keja która zatoczyła już tak 
szerokie krc:gi, która jest tak 

popularna wśród mas, musi, oczy­
wiście, zostać otoczona troskliwą 
opieką i zainteresowaniem ze strony 
organizacji partyjnych, związkowych 
oraz kierownictwa zakładów pracy. 
Zagadnienie starannego przygotowa­
nia zobowiązań, usuwania trudności 
przy ich wypelnianiu oraz kontroli 
ich wykonania - oto zadania. aktywu 
partyjnego i zwią.zkowego. 

Już ohf'cnie stwierdzić można, że w 
tych zakładach, gdzie organizacja 
partyjna z głęboką troską podeszła 
do i;prawy zobowiązań październiko­
wych, realizowane są one pomy~lnie 
i już przynoszą konkretne rezultaty. 
W ZPW Im. Gwardii Ludowej .kiero­
wnictwo organizacji partyjnej zwo· 
folo w tvm celu specjalną naradę 
p1 oclukcyjną, Otoczono opieką low. 
Morawca, ułatwiając mu zorganizo­
wanie 12 zespołów najwyższej jakoś­
ci. oraz tow. Frontczak, która doszka. 
la 5 niewykwalifikowanych prządek. 
Podobną aktywność wykazuje ró· 
wnież organizacja partyina w ZPW 
im. Reymonla oraz w ZPJG im. Aj­
zcma. 

Natomiast w oddziale ,,B" ZPB im. 
Dzierżyńskiego ani kierownictwo, ani 
organizacja partyjna. ani rada zakła­
dowa nie usunęły 'dolychqns prze· 
szkód, hamuj<\cych wypełnienie zo­
bowiązań przez robotników tego od­
działu. Brak c~wek oraz skrzynek 
do przędZy, brak kontroli przy waże­
niu produkcji, utrudnia pracę prząd-
kom i W'r wałuje wśród nich zrozu­
miałe niezadowolenie oraz rozgory­
czenie. 
Poważnego zaniedbania dopuściła 

się także orfJanizacja partyjna w od­
dziale II ZPB im. Rewolucji 1905 ro­
ku, gdzie dopiero w ostatniej chwili 
powiadomiono załogę o zebraniu, na 
którym miały zostać podjęte zobo­
wiązania. Nie zajęła się również 
przygotowaniem zebrania i rada za­
kładowa, Dlatego też zobowiązania 
załogi tych zakładów nie odpowiadają 
i&totnym możliwościom fabryki, nie 
są wyrazem dążeń i woli robotników, 
którzy gorąco pragnęliby usprawnić i 
ulepszyć produkcję, lecz z powodu 
błędów organizacji partyjnej nie mo­
gli do tego przystąpić z należytym 
rozmachem. 

Niektóre organizacje partyjne, jak 
np. w ZPJG im. Wróblewskiego, w 
WSM Nr. 4, w Fabrycę Zegarów zbyt 
opieszale mobilizują załogę do udzia-· 
łu we Współzawodnictwie Paździer­
nikowym, odwlekając w ten sposób 
termin zgłaszania zobowiązań pro­
dukcyjnych. A Komitety Dzielnico­
we nie zawsze reagują na. to w sposób 
dostatecznie sprężysty. 

Czuwać nad rozwojem 

Likwidacja anallabetyzmu 

Czynu • 

I 
Paździefnikowegio 

· i ludźmi, którzy w ty na 
Czynie rosną 

Sanacyjne rządy Polski przedwrześniowej nie troszczyły się o 
likwidację analfabetyzmu. W jakimż celu miały rozpraszać mro­
~ ciemnoty i zacofania? Czy po to, .aby ~hłopi, biorąc do rąk „za­
k~żane" książki poznali <>g!om ~eh _krzywd i dowiedzieli się, _że 
niedaleko, w kraju Republik Radzieckich, masy pracujące, zrzuc1w 
Ezy jarzmo ucisku i przemocy, budują nowe, wspaniałe życie? Czy 
fi:lO to, aby nieludzko wyzyskiwany przez fabrykanta robotnik uczył 
siP. poznawać sposoby walki <> 7lbudowanie nowego, sprawiedliwe­
go ustroju? 

W większości zakładów pracy rzuca 
się w oczy niedostateczna prQpa· 

ganda Czynu Październikowego. Or­
ganizacje partyjne powinny dopilno­
wać, aby komitety współzawodnic· 
twa jaknajczę§cicj podawały do wia 
domoścl załogi wyniki pracy robot­
ników uczestniczących w Cz'.:T'le Paź­
dziernikowym, aby na salach produk. 
cyjnych znajdowały się tablice, wy­
kresy, hasła. Organizacje partyjne 

wojslcowe :z; udziałem ole. 100 iys. żołnierzy, W manewrach uczest11iczyły 
powinny śledzić bacznie rozwój Czy- oddziały amerykańskie, brytyjskie i francuskie, zaś „operacjom" przyglą nu Październikowego, dostrzegać 
wśród klasy robotniczej nowe kadry dali się przedstawiciele 12 pa1istw „atlantyckich" oraz ... delegacja armii 
- Iudźl zdolnych, pracowitych, ofiar /ranTdstoKskre; z generalei1i na czele. 
nych, którzy w tym okresie wysuną W zamierzeniu organizatorów - manewry mwly być nie tyle szkolą 
się na czoło współzawodniczących. zaprawy bojowej, ile demonstracjq militamq, skierowaną przeciwk·o obiozo-
Właśnie oni, w myśl uchwał IV Ple- wi polwj11, a przede wszystkim - przeciwko jego ulhorlcom 11a terenie 
num KC, powinni być brani pod Niemiec Z<1chodnich. Chod:::iło o sterroryzou:anie spohojnej ludnofoi, o pod 
uwagę, gdy mowa jest o awansie spo kopanie jej wysiłków pokojowych, o wzniecenie psychozy u•oje1111ej, a wuy1 
łeczuym, 0 wzroście liczebnym or· tko to razem w::ięte miało ułatwić werbunek niemieckich la11dskneclitów ganiza_rji partyjnej. 

na potrzeby imperialistycznych agresorów. Ogromne pole do popisu mają w Ii 
tej akcji agitatorzy i kierownicy eiyserów „gier n·ojsk:oaych" w Tri:nnii spotkał jed11ak srogi :<1u:ód. 
grup partyjnych. Oni to powinni Jak podaje prnsa 11ic111ieclm. nn teryrori11m objętym ma11ewrami foimty do-
sygnalizować kierownictwu organi- mów mies:::lrnh.>'Ch pohryły plalwry, ż11d11jące od Amerykanów, by niezwloc:z; 
zacji partyjnych o każdym najmniej 11ie ovu.kili Niemcy. A :::darzył się też wypadek, który w sztabie „ma11e10-
szym nawet niebezpieczeństwie gro- mjqcej" armii wyrrnfoł tt•prost ho11stemację. Mia11otdcie, żołnierze i o/i-
żącym niewykonaniem zobowiązań, o cerowie, biorący udział w manewrach, z:naleili w swych kuV1ter<1ch ogroin-
każdej, najdrobniejszej choćby tru- ne ilości ulotek w obronie pokoju, a tekst ich zawiPrał między innymi na-
dności, hamuj:-\cej ich realizację. 
Sprawa zobowiązań pażdzierniko- stępujące pyt.anie: „Czego pragniesz: pokoju. czy śmierci od bomby ato-

• mo1t·e1· ?". wycit winna być obecnie stałym te-
matem zebrań egzekutyw i organi- [lotki takie znaleziono nawet w bezpośrednim sąsiedztwie głównej 
zacjj podstawowych oraz oddziała· ktcatery szt11boU'ej, co przyprawiło rezydujących tam dygnitarzy wojskowych 
wycli, o atak 1dciekłości. 

Wspaniała inicjatywa robotni- Ogromna ivię/;szość społeczeństwa zachodnia - niemieckiego, a pr:ede 
ków, wzboqacająca Polskę Ludo- wszystkim ma$) pracujqce, nie chce prou·okacji i awantur t«ojem1ych, chce na 
wą nowymi ukrytTmi skarbami, · k k 

tomrnst po o}LL i siw ·oju, pracy i u1robk11, lw1rnłkn chlcbn codzie1111ego i cłr7emlącyml w klasie robotniczej. 
przy.sparzająca naszemu krajowi pew110.ici jutra. Vlotki, które W)'lcołafy takie zde11er11·owt111ie u '.fród amery-
tyle dodatkowych wartości - mu- 1.-oń.<f.-ich idadz olmpacyjuych - to jrrlnci z wielu form walki, prowadzonej 
si być otoczona jak najtroskliw- przez mie$zkańców 1'ri:rn11ii pr:ecirch·o 11odżegaczont woje1111ym, pomimo 
szą. opieką wszystkich organizacji terroru imperi<ilistycz11ego, pogrói.ek ogl1m:11jqco lwfo.iliu·ej macliiny pro-
i instancji partyjnych. I pagall(lo1cej. n. D. 

II. Samsonowska. ~-----~--------------------------------------------------· 

Jeszcze ieden chIDVt IDroga klasoIDego 
Bogato vvyposażona Fabryka Maszyn Rolniczych w \Vieluniu 

nie wykorzystana w złośliwy sposób 
W tym samym cr<!:aSie, gdy robotnicy przemysłu 

państwowego wa!C'lą o najwydatniejsze wykorzy­
stanie maszyn, ażeby dać krajowi jak najwięcej 
wyrobów przemysłowych - maszyny pozostające 
we władaniu wroga klasowego często stoją bezuży­
tecmie. 

Tak właśnie jest w Fabryce Maszyn Rolniczych 
braol Jana i Wacia.wa. Zarzyckich w Wieluniu. I to 
w dodatku wówczas, kiedy nas'le roowijające się 
szybko rolnictwo wymaga coraa: więcej maszyn rol 
'lliczych. W jaki sposób to się stało, że fabryka, mo­
gąca wytwarzać młocarnie, sieczkarnie, siewniki, 
kieraty i mne tak nie:z.będne maszyny, posiadająca 
własną odlewnię żelaza, a rzatrudniająca w okresie 
okupacji około 70 robotników, obecnie rzatrudnia 
ich zaledwie 7? Odpowiedź prosta. Zarzyccy, 
chcąc nie dopuścić do uspołecznienia fabryki, zaraz 
Po wojnie powatnie zmniejszyli stan rzatrudnienia. 

Musieli już uprzednio zgromadzić niemały ma­
jątek, łupiąc skórę rz robotników i chłopów, skoro 
obecnie im się „nie opłaca" wytwanzanie nowych 
maszyn i zajmują się obecnie jedynie drobnymi 
naprawami. 

A co się stało z robotnikami - fachowcami? C.zęść 
spośród nich po wojnie IJ:lie przyjęta do pracy ze 
wrzględu na sztucznie ograniczony stan rzatrudn:e­
nia cz.nalazła zajęcie w różmych placówkach na te­
renie Wielunia. Inni, źle wynagradzanL przez Za­
rz~cklch, sami porzucili pracę, co zresztą wyzy­
~k1y;acz,om był? baro~o na rękę. Aby nie mieć 
swrndkow swei wrogie; roboty, rzatrudniają dziś 
porza _ślusarzem ob. Stanisławem Kopciuchem vvy­
łączme członJ;;ów swej rodziny. To ułatwia różne 
?iemne mach~naaje, godzące w interesy chłopa 
l m1;~ego Panstwa Ludowego. 

Machinacje te dostmegli jednak robotnicy Wie­
lunia, wysuwając słuszne żądanie uspołecznienia 
tej Fabryki Maszyn Rolniczych oraz wyciągnięcia 
w stosunku do szkodników odpowiednich konse-
kwencji. , 

Trrzeba jak najrychlej zllkwldować upraiwlane 
przez Zarzyckich .szkodnictwo gospodarcze. 

Komitet Powiatowy PZPR oraz Powiatowa Rada 
Narodowa w!nny uwzględnić słuszne żądania wie­
luńskich robotników. W okresie reali2acji wytycz­
nych Planu 6-letniego wszystkie maszyny muszą 
być w pełni wykorzystane dla produk~ji. (Mal.) 

~~~~~~~-„~~~~~~~-

Korespondenci chłopscy usprawniają pracę 
§póldzielni qnJinnqch 

• W dniu 23 września br. zamie· 
ściliśmy korespondencję Bolesła­

wa Lewandowskiego z Głu,chowa, 

pow. skierniewickiego, wytykają­
cą usterki pracy gminnej spół­

dzielni w Godzianowie, pow. skier 
niewickiego, na odcinku zaopatrze 
nia grornady w mięso i tłuszcze. 
Korespondencja była słuszna i 
spowodowała usunięeie tego po· 
ważnego braku. 

Oto, co pisze PZGS w Sktiernle­
wicach w rnadesłanym nam wyja· 
śnieniu: ,„ .. Po przeprÓwadzeniu 
dochodzenia na miejseu stwiei:­
drono, że istotnie filia gminnej 
spółdzielrui w Godzianowie - gro 
mada Lnisno, od dwóch miesięe:r 

nie <1trzymuje słoniny. Kierownik 
zaopatrzenia, ob. Murgrabia, tłu· 
maczy to karygodne niedbali;;two 
rzekomo niedostatecznym PO!>Y­
tem na słoninę w tej gromadzie, 
ponieważ mieszkańcy, wśród ktu· 
rych ogromn~ większość stano­
wią chłoili średniorolni i bogacze 
sarni biją trzodę na własny uży­
tek. Tłumaczenie kierownika za­
opatrzenia uimaliśmy za całkowi· 
cie niewystarczające i wykrętne. 
PZGS udzielił mu ostrej nagany 
na piśmie, a za lek~ważenie oho-

wiązków wstrzymano mu premię/ 
za mie-liąc sierpień oraz wrzesień. 
Powzięto nie7włorznie o:łpo1de:l­
nie kroki celem 11iedopuszezc1ua 
do powstania podobnej sytuacji 
w przyszłości. 
Kończąc nadmieniamy, !e je­

steśmy wdzięczni korespondent•J­
wi z Głuchowa, który urn<>żliwił 
nam zlikwidowanie poważnego nie 
dociągnięcie. na odcinku zaopatrze 
nia· wsi w artykuły mięsne, któ­
rych przecie mamy w kraju pod 
dostatkiem." 

Jak widać, PZGS w Skierniewi 
cach należycie ustosunkował się 
do zdrowej krytyki, w przeciwień 
Rtwic do wielu gminnych spół· 
dzielni i PZGS-ów, które często 
bałamutnymd tłumaczeniami ueri­
łują pod,„ażyć prawdziwość kryty 
cznych uwag korespondentów 
chłopskich, nierzadko nawet sta­
wiając im różne niesłuszne za.r:m· 
ty, jak to np. uczynił swego cza· 
su zarzą.1 gminnej ~pótdzielni w 
Dębowej Górze, pow. skierniewi· 
ckiego. 

Na froncie współzawodnictwa pracy 
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Czyn Październikowy młodych tokarzy 

Zacofanie i ciemnota towarzyszyły nieodłącznie ll"Ządom kapi­
falistów i obszarników. 
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Dziś, w Polsce Ludow~j, światło wledzy .dociera do najodleg­
lejszych zakątków kraju, do najbardziej naiwet zapadłych wiosek. 
Dziś, Rząd Ludowy prowadzi zaciętą walkę ze smutną spuścizną 
dawnego ustroju - analfabetyzmem. • 

Rejestracja .analfabetów w maju 1949 roku wykazała, że na 
terenie naszego miasta istnieje jeszcze 7.516 osób, nie umiejących 
ani czytać, ani pisać. Tegoż roku ukończyło kursy dla .analfabetów 
2.119 osób. 

'NY roku następnym ....... 1267 osóo. 
Obecnie zostanie ;przeszkolonych na 400 kursach 4.130 osób, 

a tym samym do lipca 1951 roku, analfabetyzm ulegnie całkowitej 
likwidacji. _ __ 

W pierwszych: latach .Planu . 6-l~tn~go nie będzie już wśród 
nas ludzi, pogrążonych w ciemnocie niewiedzy. Walka z analfabety­
zmem - to walka o podniesiez.ie świadomości kulturalne; i poli 
tycznej. Dlatego też sprawa ta jest równ~e waina, _jak sprawne wy 
konanie planów gospodarczych; wiąże się ona nierozerwalnie w 
jer:lna całość z 026łem doniosłych żadań 6-letnie!lo Planu. 

Usprawnienie techniczne 

podwoiło produkcj~ 
Majster naszej skręcalni ZPB im. l 

Okrzei, Tomasz Kępiński, dzięki 
własnemu pomysłowi przeprowa. 
dził ostatnio na masr.ynie skręcar­
kowej Nr. 6 cenne ulepszenie. Ma­
szyna skręcarkowa wątkowa, po­
siac:Jjąca 160 wrzecion, skonstruo­
wana była w ten sposób, że przy 
produkcji Nr. 24-12 pracować mo­
żna było na niej jedynie na poło· 
wie wrzecion, to jest na 80 wrze­
cionach. Wynikło to z tego po­
, oou, że kł<;hki za~ila iące są za­
wieszone na ramie ~zcrokości 13 
cm. Ponieważ do każdego wrze-

dona przy produkcji zaw;c, ić na· 
leży 3 kłębki Nr. 24-4, nie mieściły 
się one na ramie i co drugie wrze 
ciono pozostawało wolne. 
Pomysł tow. Kępińskiego pole­

ga na odpowiednim dostosowaniu 
maszyn do 480 kł~bków. 

Dawniej niciarka przy Nr. 24-12 
ohsługiwała 40 wrzecion, obecnie 
zaś obsługuje 80 wrzecion i daje 
dwukrotnie większą produkcję, 

A.M. 
ZPB. im. St. Okrzei. 

Pndr.•:eść wydajność Jll·acy o 111 
proccnl, zmniejszyć braki o 4 pro 
ceot - oto zobowiązania młodide 
żowcj hrygarly tok"lr7Y z Zal<la· I 
dów im. Strzelczyka na Cl '!ŚĆ 
33 rocznicy Rewolucji Paździer· 
nikowej . 

JC' 't Jch w brygadzie 22. Pra­
cują tu od niedawna i nie uiy­
skali jeszcze wszystkich kwaliti­
kacji, niezbędnych dla tokarskie­
go zawodu. Nie jest to prrzecież 
łatwe i w'ele miesięcy upłynie, 
2:anim młodzi uczniowie będą u~ 
mieli bez błędu, szybko i spraw­
nie obrabiać kawałki metalu. 

Obecnie dokładają starań, aby 
w pełni wykonać zobowiązanie. Na 
odprawie, rzorganizowanej przez 
insi ruktora brygady, tow. Dą.br&W 
skiego omówiono dokładnie spo­
soby lepszej i wydajniejszej pra-
cy. Tow. Dąbrowskt trMkUw.ie 
dba o zaopatrzenie brygady we 
wszystkie potrzebne narzędzia, 
zapobiega przerwom w produk­
cji. 

Nic wię dziwnego, że już dzisiaj 
brygada młodych tokarzy podnio­
&łi; znacznie wynik.i swej pracy! 
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Genialne dzieło rewolucyjnej strategii i taktyki 
O pr~cy Lenina >>Dzieci~ca choroba 

,,lewicowojci'' w komunizmie·« 
llZlEClfjCA OlóltQM 

<<LK\VlCÓWOŚCJ~~ 
W KOMp,'llUtfflii 
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munistyczne, które stanęły na czele i jego partia muszą kłaść najwię­
walezącego proletariatu. Nie posia- kszy nacisk na organizację sił bojo 
dając niezbędoego hartu rewolucyj- wych w celu obalenia burżuazji, to 
nego i do.statecznego doświadczenia po ustanowieniu dyktatury prole­
w kierowańiu walką iłias . młode tariatu, na pierwszy plan wysuwa 
partie komunistyczne popełniały czę się zadanie zorganizowania wszyst­
sto poważne błędy taktyczne. Szcze· kich ludzi pracy i zmobilizowania 
gólnie niebezpieczne dla istnienia ich do budowy nowego życia socja­
i działalności partii komunistyc'Z· listycznego, co oczywiście nie tylko 
nych było wówczas lewicowe sek- nie wyłącza, lecz zakłada nawet zła 
ciarstwo, bądź też lewicowe doktry- manie oporu obalonej, lecz niedobi­
nerstwo, stanowiące jedną rz: odmian tej jeszcze burżuazji. 
oportunizmu. Negując konieczność w swej pracy „Dziecięca cho· 
szerokie; więzi partii z masami, wy roba „lewicowości" w komuniz· 
stępuj ąc przeciw udziałowi komu- mie" Lenin wykazuje, w jaki spo 
nistów w pracy masowych organi- sób partia klasy robotniczej po-
zacji robotniczych (ri:wiązków zawo- winna realizować swe zadania 
dowych itp.), elementy lewicowo- strategiczne i taktyczne, wyko-

W ,~ród nieśmiertelnych dzieł Le- sekciarskie stwarzały realną groźbę rzystując sprzeczn'o!ici w obozie 
nina jedno z najwybitniejszych przeistoczenia partii komunistycz.- przeciwników, nie wahając sie 

moiejsc zajmuje napisana w r. 1920 nych w zamkn·ięte, oderwane od pójść na chwilO'\'liY kompromis 
praca pt. „Dziiecięca. choroba „lewi- mas sekty. tam, gdzie jest tu lcorzystne dla 
cowości" w komunizmie". W pracy Aby stać się prawdziwlie maso1•vy- proletariatu, stosując wszelkie 
tej Lenin uogólnia doświadczenia mi, bojowymi partiami klasy robot- formy pracy "śród mas, w celu 
11artii bolszewickliej, analizuje jej po niczej, zdolnymi do kierowania jej przeciągnięcia ich na stronę ko-
lityczną strategdę i taktylcę. Książka walką, part·ie komunistyczne musia- munizmu, z uwzględnieniem kon 
ukazała się w chwili, kiedy młoda ly sdę całkowicie uwolnić od wpły- kretnych hisforycznych warun-
Republika Rad bliska była zwyclię- wów socjal-demokra.tyzmu i zdecy- ków walki. 
skiego zakończenia w0ojny ze zjed· clowanie przezwyciężyć sekciarską Lenin wyjaśnia ze szczególnym na 
noczonymi siłami wewnętr:lillej li za- chor0obę „lewicowości", wychować ciskiem, że aby osiągnąć ZwYcięs­
granicznej kontrrewolucji. swe kadry w duchu chlubnych, re· two nad kapitalizmem, partia komu 

Sukcesy Republiki Radzieckiej po wolucyjnych tradycji bolszewizmu. nistyczna winna się odznaczać· wy­
budrz:iły do rewolucyjnej walki ma· ~ realizac~i tego zadania pr~ez pa~- jątkową giętkością, ruchliwością, 
sy pracujące krajó:" kapitalistycrz- he komumstycznc szczegolnRe. domo . zdolnością manewrowania . 
nych. W tym okresie, w warunkach słą rolę odegrała praca Lemna pt. 
wzrostu fali rewolucyjnej, na tere- I „Dziecięca choroba „lewicowości" w 1 
ule wielu kradów powstały partie ko komunizmie". 1 

Bolszewizm-wzorem 
A nali.zując i uogólniając bogate 

doświadczeni.a. praktyczne par­
tii bolszewic!kdej, Lenin zwracał prze 
de wszystkim uwagę na olbrzymie 
znaczenie międzynarodowe Wielkiej 
Październikowej Rewolueji Socjali­
stycznej. 

„„.Wzór rosyjski - pisał Lenin 
pokazuje wszystkim krajom coś 
niecoś, a nawet coś bardzo istot­
nego z ich własnej, nieuniknionej 
ł niedalekie.i p:nyszłości" 1), 

W dalszym ciągu Len:in wska­
zywał, że jednym iz zasadniczych 
warunków odrnesionego przeiz 
partię · bol~ewicką !llwycięstwa, 
była jak najsurowsza dyscyplina 
partyjna. ciesząca się pełnym po­
parciem klasy robotr1ic11:ej. Bez ta. 
kiej dyscypliny dykta.tura prole­
tariatu byłaby nie do pomyśle­
nia. Dyktatura proletariatu -
p!isał Len1n - oznacza najbar· 
dziej nieubłaganą wojnę, prowa­
dzoną przez nową klasę przeciiw· 
ko zna~e potężniejszemu od 
niej wrogowi, przeciwko bur;4ua­
zji, której opór zost&ł udziesięcio­
krotniony na skutek jej obalenia. 
Potęga burżuazji tkwi nie tylko 
w sile kapitału międzynarodowe· 
go, w sile i trwałości międzyna­
rodowych stosunków burżuazji, 
ale i w sile :i;r.zyzwycnjenia, w 
sile drobnej produkcji, która ro· 
dzi ka.pita.I.izm stale, żywiołowo i 
w skali masowej, Dlatego też 
zwyc~ęstwo proletariaitu i jego 
partii jest niemooliwe bez dyscy­
ipliny, sprężystej organizacji, wy 
tmymałości, hartu i nieugiiętej 
woli. 
„Doświad1YLenie zwycięskiej 

strategii I taktyki 
Bolszewizm wyrósł, okrzepł i za­

hartował sję w walce z earatem, ob- , 
szarnikamt i burżuazją z jednej stro 
ny oraz w walce z oportunizmem 
wewnąJtrz ruchu robotniic:zego - z 
drugiej, „To był, natur.alnie, główny 
wróg bolszewi:mnu wewnątN ruchu 
robotniczego - mówl Lenin. - Po-r 
zostaje on również głównym wro­
giem w skali międzynarodowej. Te­
mu wrogowi bolszewizm poświęcał 
i poświęca naijwięcej uwagi" ł). 

Lenin i Stalin uczą, że partia: pro· 
letarlatu nie ~doła się uwolnić od 
wewnętrznej słabościi i braku spoi­
stości, jeśli nie przepędlli ze swego 
środowiska elementów oporiunistyCIL 
nych. Partia wzmacnia się przez to, 
że się oczyszcza od op0ortunizmu. 
Tak brzmi po1łstawowa zas ada roz­
woju partii proletariackiej. Szcze­
gólnie dobitne potwierdzenie tej te· 
ri:y stanowi historia partii bolszewic­
kiej, 

„Zwyciężyć potężniejszego prze 
ciwnika· można tylko przy pomo­
cy największego wytężenia sił i 
BEZWARUNKOWEGO, najsta­
ranniejszego, trosl•liwego, ostroż 

nego, umiejętnego wykorzysta 
nia zarówno wszelkiej, chociażby 
najmniejszej „rysy" pomiędzy 
wrogami, wszelkiego przeciwień­
stwa interes<lw między burżuazją 
i·iłżnych krajów, między różnymi 
grupami, albo odmianami burżu 
azji wewnątrz poszczególnych 
krajów, - jak i wszelkiej, choć 
by najmniejszej, możliwości po­
zyskania sobie masowego sprzy 
mierzeńca, niechby nawet chwi­
lowego, niestałego, niepewnego, 
względnego. Kto tego nie zrozu­
zumial, ten nie zrozumiał ani 
idżbła z marksizmu i W OGOLE 
ze współczesnego naukowego so 
ojalizmu" 6), 

Charakteryzując walkę bolszewi­
ków rz; prądami oportunistycznym i, 
Lenin wskaz.ywał, że bolSllewiozm 
wrirósł i uksrz;tałtował się w długo­

letniej walce nie tylko pmeciw jaw„ 
nemu oportunizmowi prawicowemu, 
lecz również przeciw drobnomiesz­
czańskiej rew0ol11cyjności, która trą­
ci anarchizmem, to i owo odeń przej 
muje, a zawsze sprzeczna jest - w 
istotnych sprawach - z warunka,mi 
i wymaganiami konsekwentnej wal­
ki klasowej. 

Lenin demaskował występujące 
w szeregach niemieckiej, angiel­
skiej i innych partii komunistycz­
nych lewicowe doktrynerstwo, ne­
gujące konieczność ścisłej więzi par 
tii z masami pracującymi. Niechęć 
„lewicowych" komunistów do udzia 
lu w pracy związków zawodowych, 
do wykorzystywania burżuazyjnych 
parlamentów w charakterze trybu­
ny dla demaskowania polityki bur­
żuazji, nihilistyczny stosunek do 
kadr partyjnych, do przywódców 
partii, - wszystkie te i wiele in­
nych przejawów lewicowego sekciar 
stwa - stanowiły w istocie WODĘ 
NA MŁYN BURŻUAZJI. 

N~ argumenty lewicowych doktry 
nerow, że nie przystoi jakoby komu 
nistom pracować w szeregach reak 
?Yinych związków zawodowych i 
mnych organ:izacji reformistycz­
nych, Lenin odpowiedział, że trze­
ba umieć rozróżniać między masą 
a przywódcami tych organizacji. 
Rozbieżność między przywódcami a 
ma~a.m~ ~stąpiła ze szczególną wy 
razi~.o~c1ą w_ okresie pierwszej woj 
ny swiatoweJ, kiedy przywódcy so­
cjal-demokratycznych partii II Mię 
dzynarodówki otwarcie przeszli na 

stronę swej burżuazji imperialistycz 
ne.i. 

„Najnowszy imperializm (XX 
wieku) - pisał Lenin, - stwo­
rzył mono1>0listyczną, uprzYWile­
jowaną sytuację dla kilku kra­
jów przodujących i na tym grun 
cie wszędzie w II Międzynaro­
dówce powstawał typ przywód­
ców · zdrajców, oportunistów, 
socjal-szowinistów, broniących 
interesów swojego cechu, swojej 
warstewki arystokracji robotni­
czej.„ Zwycięstwo rewolucyjne­
go 11rolet.ariatu jest niemożliwe 
bez wallti z tym złem, bez de­
maskowania, napiętnowania i 
przepędzenia oportunistycznych, 
socjal - zdradzieckich przywód­
ców" 7). 

W obecnych warunkach partie ko 
munistyczne walczą o utworzenie je 
nnclitege frontu klasy robotniczej 
od dołu, tj. wbrew przywódcom pra 
wicowo - socjalistycznym, - Attlee, 
Bevinom. l\tochom. Schumacherom, 
Saragatom, Greenom i im p-Odo­
bnym. Komuniści nie miesza.ją tych 
zdrajców z szeregowymi członkami 
partii socjalistycznych i zrzeszei1 
związkowych, z ludźmi, którzy ze 
względu na swe niedostateczne u­
świadomienie idą jeszcze za prawi­
cowo - socjalistycznymi przywódca 
mi. Jest to jedynie słuszna taktyka 
marltsistowsko - leninowska. 

Lenin uczy! partie komunistyczne 
śmiało krytykować swe błędy i nie 
dociągnięcia, bowiem jedynie w dro 
dze krytyki i samokrytyki partia 
wzmacnia się i staje 5ię zdolna do 
boju. „Stosunek partii politycznej 
do jej błędów jest jednym z najważ 
niejszych i najpewniejszych spraw­
dzianów powagi partii i rzeczywiste 
go wykonywania. przez nią swoich 
abcwiązków wobec swej klasy i 
wobec mas pracują{:ych. Otwarte 
przyznanie się do błędów, wykrycie 
przyczyn, zanali7;oWaDiie warun­
ków, które je 7ll'odzily, grunto­
wne omówienie środków naprawie-

Komunizm zwycięża i zwycięży 
na całym świecie 

Dzieło ~enina „Dziecięca. choroba.\ W szereg.u krajów $uropy Srodko· 
„lewicowości" w komun;iaimie" wej i P.ołudniowo-Wschodniej, w 

tchnie patasem walki rewolucyjnej, wyniku rcw.g.romienia fasa;ytZ.mu ł 
nieza-0hwianą wdarą w ostateczny zwYcięsfĄva demokra.eji ludowej, par 
triumf komunizmu. tie komunistyczne i robotnicze 1ą. 

nia błędów - oto oznaka powagi „'Życie weznne górę - pisał 
partii. oto wykonanie przez nią o- Lenin i osiągnie swoje. Niechaj 
bowiązków, oto wychowanie i miota. się burżuaa;ja, niechaj 
szkolenie klasy, a następnie ró- wścieka się do utraty przy,tom-
wnill'.i mas" 8), nośc.i, pr2ebiera miaxę', robi głup 
Przechodri:ąc do charakterystyki stwa, z góry mścli się na bolszewi 

podstawowych zasad taktyki partii kach ... , postępując w ten sp.osób, 
komunist;urcznych, Lenin domaga burżuazja postępuje ' jak wsizyst-
się, aby w każdym wyp:tdku roz- kie klasy skazane przez historię 
strzygania tego czy innego zadania na z1tgładę.' Komuniści powinnl 
uwzględniano konkretnie moment wiedzieć, że przyszłość w każdym 
historyczny. Taktyka powinna być razie do nich na.leży i dlatego mo 
oparta na trzeźwym, ściśle obiek- żerny {i 'Powinniśmy) \\\(';:eye na.j-
tywnym uwzględnieniu wszystkich więksizy zapał w wielkiej walce 
:;il klasowych danego państwa i o- rewolucyjnej z najchła'dn;iejszą i 
b.czających je państw oraz wszyst- najtrzeźwiejszą analizą. dtlllkiego 
kich państw w ogóle, na uwzględnle miotania się burżua'l)ji" 18), 

niu doświadczeń ruchów REW OLU Widzimy, do 3. akiego stopnia ziści-
CY JNYCH. 

Taktyka partii !ProletariackieJ· po- ly się te genialne przewidywania 
Lenina, Komun~zm WYTósł już do 

\Ą·inna brać za 'Punkt wyjścia fakt r07Jllliariw olbrzymiej, niezmO'!ooeJ 
istnienia różnic narodowych i pań.· 
stwowych. „Zbadać, pr.zestudi()Wac, siły i z każdym dniem odnosi cOl"&IZ 
odnaleźć, odga'llnąć, uchwycić to, co ,to nowe zwycięstwa. 
jest pod względem nal'odowym swoi Pod kierowndetwem komunłstyoz· 
ste, pod ~ględem narodoWYlll spe- nej partLi bolsaewików na.ród ra­
cyficzne, w konkretnym dla ka.żdego dziecki obronił wielkie zdobYi)Ze Paź 
kraju podejściu do sprawy r~wią- dziernika prze.cl zamacbami li.cmnych 
.zania jednoJ.itego rzadania między- w.rogów, zbudował społeczeństwo so· 
narodowego, do zwycięstwa nad o· cjallstyc:me, a obecme z pow-Odze­
portunizmem i lewicowym dok.try- niem realizuje zadainia pn.e,Jścia od 
nerstwem wewnątrz ruchu robo.tni- socjali.zm.u do !komunizmu. Partie 
r:.zego, do obalenia. burżuamji, do 111„ karnunistycz.ne i rcbotniare wielu 
rzeczywistnienia„. dyktatury prol.e- krajów, które. wzro.sły, okrrzepły i za 
tariatu" 8) - oto, na ozyim polega hartowały się w wa.lee z reak~ą i 
główne zada.nie parllii ~omundstycz- faszyzmem, przeistoczyły się w de­
nych. I cydującą siłę ponępu !ij)ołeoznego • . 

obecnie partiami rządzącY'mi, kieru­
jącymi działalnością, mas pracują­
cy-Ob na dr-Odze budownictwa sooja­
listy-07'Dego. Wspaniałe, historycme 
ZWYcięstwa na skalę śwfatową ·od­
niósł naród chiński pod kierownic­
twem swej bohaterskiej partii komu 
nisiycznej. 

O sukcesac<b międzynarodowego 
l'uchu ko:mumstycznego świadc.zy 
również wzr-OSt liozebny partii ko­
munistycmych i rctbotniczyclt. Liczą 
one obecnie w swych szeregach oko 
ło 20 mlllonów bojowników o spra­
wę klasy robotniczej. Partie te wy­
stępują we w&JYStkieh kra.ja.ob w ro 
n OTga.niza.torów i promotorów świa -
towC\\ walki pr.zeciiw pomegaczom 
do nowej wojny, walki o trwały po· 
kój międey narodami. 

KomuniZm nie jest Już widmem, 
które sto lat temu krąźyło w Euro­
pie i stra5ZYłil burżuazję. Komunizm 
- to potężna., realna siła, która 
wzrasta wbrew rozpa,ezliwemu opo­
rowi, jwki stawia.ją jej klasy re111k­
cyjne. 

Nigdy jeszcze idee komuniamu nie 
były ta.k zrozumiałe i bliskie dla mi 
Jiionowyeh mas ludzi pr~y we 
wszystki'Ch krajach, jak w naszej 
epoce. Nigdy jesIJCZe partie k1>muni­
styczne nie były tak silne i zwarte, 
jak ob~e. I to stanowi rękl)jmię 
przyszłego zwycię.stwa komunizmu! 

S. Titarenko 

dyktatury proletariatu w Rosji 
pokazało naocznie tym, którzy 
nie umieją myśleć, lub którzy nie 
zastanawiali się nad daną kwe­
stią. że be~zględna centraliza­
cja, i na~ur0owsza karność w sze 
regach proletariatu - to jeden z 
podstawowych warunków zwy­
cięstwa nad burżuazją" 2), 

Lenin z geniailną wnlikliwośclią u­
jawnił kom:enie społeczne drobno· 
mieszcozańskiej rewolucyjności. Drob 
ni posiadacze, drobnd przedsiębior­
cy, naraiżeni w ustroju ka!Pitalistycz 
nym na stały ucisk i bar~o często 
na gwałtowne 1>bni:żenie się ich sto­
py 'życiowej, stancwią środowisko 
społeczne, które rodzi anairchi.zm i 
inne postacie drobnomieszczańskiej 

rewolucyjności, w tej liC?ibie lewi­
cowe doktrynerstwo. Leniin pisze: 
„Nietrwałość takiej rewolucyjności, 
jej bezpłodn-OŚć, skłonność do szyb­
kiego pn:echoda:enia do uległości, 
apatii, fantazjowania, nawet do „sza 
lonego" entuzja'Zlllowa.nia się tym 
lub OWYDl „modnym" prądem bur­
żuaayjnym - wszystko to jest ogól­
nie lllllane5). 

,-------------------------
1 BUD O WLE EPOKI KOMUNIZMU Bolszewizm .zdołał wytwornyć w 

swych szeregach taką dyscyplinę, po 
pierwsze, dzięki temu, że powstał 
na podstawie teorii marksizmu, po 
drugie zaś, że - opierając się na 
tej granitowej podstawie teoretycz· 
nej - zdobył w praiktyce takie bo­
gactwo rewolucyj!łlego doświadcze­

nia, jakiego nie posiada żadna inna 
partia. 

W żadnym i!nnym kraju - zazna­
czał Lenin - nie przeżyto tak wiele 
pod względem doświadczenia rewo· 
lucyjnego, szybko.ści i różnorodności 
zmian rozma:itych form ruchu - le­
galnego i nielegalnego, pokojowego 
i gwałtownego, podziemnego i jaw­
nego, kółkowego i masowego, parla­
mentarnego i terrorystycznego. „ża­
den kraj nie skoncentrował w tak 
krótkim przeciągu czasu (chodiz:i o 
okres 1903 - 1917 .- S. T.) takiego 
bogactwa form, odcieni, met1>d wal­
ki wszystkich klas współcze­
snego społeczeństwa" 3), 

W okresie trudności i kompl.Jkacji 
walki, kiedy srz:czeg&lnie wymagana 
jest wytrwałość i cierpliwość, przed 
staiwicielc takied drobnomieszciiań­
skiiej rewolucyjności łatwo stają ioię 
pastwą wrogów proletariatu, prze­
chodzą na stronę burżuazji. Wymow 
ny przykład tego stanu rzeczy s ta­
nowi .cała historia anarchazmu za­
równo w Rosji, jak i w innych kra­
jach. Potwierdzen:iem tego jest rów­
nież haniebna. zdrada tr.ookistów, bu 
charinowctiw i innych wrogów. pro­
letariatu, którzy w swoim czasie ma 
skowali się lewicowymi frazesami. 
Zdecydowana walka przeciwko le­
wadciim, krańcowym elementom jest 
Jednym z doniosłych zadań partii ko 
munistycz.nych i robotniCtZych rów­
nież i w naszych czasach. 

Marksizm leninizm to nie dogmat, 
lecz wytyczna działania 

N a,jwainiejszym zadaniem, jakie 
stawia sobie strategia i takty­

ka p0<1ityeu.na partii proletariackiej, 
jest wygrana w walce o zwycięst\WJ 

1) Dzieła Wybrane. Wyd. Litera­
tury w Językach Obcych, Mosk wa 
1948. Tom II, str. 669. 

2) Tamże, str. 671. 
3) Tamże, str. 673. 
') Tamże, str . 678. 
5) Tamże, str. 678/9 
6) Tamże, str. 715. 
7) Tamże, str. 688. 
8) Tamże, str. 702. 
9) Tamże, str. 735. 

10) Tamże. str. 743 

dyktatury proletariatu, o stworzenie 
warunków budowy społec.zeńsiwa 
komunistycznego, 

Do realizacji tego zadania zdolna 
jest jedynie bojowa partia marksis 
towska, która może przeciągnąć na 
swą stronę szerokie masy robotni­
ków i w ogóle ludzi pracy, która 
może opanować wszelkie formy or 
ganizacji proleta.riatu i zastosować 
wszelkie formy walki. Przy tym 
strategia i taktyka partii proleta­
riackiej po zdobyciu przez proleta­
riat władzy nie może po~stać ta 
sama, co przedtem. 

Podczas gdy przed zwycięstwem • 
rewolucji socjalistvcznej pro· ·iat 

Te IJ>l}godne, słoneczne dni wcze 
snej jesieni wydają się tutaj, na 
Wołdze, pełne jakiegoś szczegól­
nego znaczenia. 

~ie. się jakgdyby jeszcze nie 
znuemło. Jak zawsze o tej porze 
roku ~eje od stepu ciepły, su­
chy wiatr , skręca nad urwiskami 
tumany piasku w powietrzne tra­
by. Jak zawsze, niosąc na swy111 
grzbiecie parowce i motorowe 
barki, berlinki , holowniki i tra­
twy, płynie powoli pracowita -\Voł 
ga. Ale nowymi oczyma SIJO'gląda 
ją ludzie na jej potężny nurt. 
Wiedzą wszyscy - tu, na tych 
brzegach, dziać się będą w naj­
bliższych latach 11Jiewid7Jiane d<J­
tąd rzeczy. 
Płyną karawany tra,tew i ba­

rek: drzewo, cement, maszyny 
dla nowych budowli - podarunki 
od całego kraju. Entuzjazm i za­
pał ożywiają pracę ludz.i wszyst· 

gę, plastycz,ność, zdolność filtra· 
cji i inne właśeiwośc.i pokładów 
ziemi na m~ejscu przyszłej budo­
wy. 

• • • 

kich zawodów. Tvpograf 

Na świeżo heblowanym stole le 
żą próbki gruntu wydobyte przed 
chwilą z szybów wiertniczych. Na 
stołkach, wzdłuż ścian, rzędami 
stoją specjalne aparaty kompre· 
syjne. Aparaty te z absolutną do 
kładnośe1ą olU"eślają charakter 
wytrzymałości gruntu oraz sto­
pień tej wy~ymałości pod róż­
nym ciśnieniem. Kawa prób~'a 
gru,ntu poddawana . badaniu, za· 
opatrzona jest w metrykę, w cha 
rakterystykę. Na podstawie tych 
próbek; wydobytych na różnych 
wysokościach, można stworzyć so 
bie jasny 0obraz natury różnych 
pokładów i ich reakcji na ciśnie­
nie przyszłej ta,my. 

A. F. Warkow - dokon11je 'wraz z dziesi1!tkami innych techników 
pomiarów terenu, gdzie stanie Elektrou;ni.a Stalingradzka. 

Gdy wyjdzie się z obozu eks.p~­
dycji na wysoki urwisty brzeg 
Wołgi, o-; razu w.padają w oczy 

dowy. Przed wiiel~imi budowami · ro.z.rzucone na złocistej mielifoie 

.Nad V. ołgę przybyła ostatnio 
speej.alna ekipa filmowców; chcą 
oni utrwalić na taśmie filmowej 
to, co przez długie wieki trwało 
tu niezmiennie, a teraz na zawsze 
odchodzi w przeszłość. 

Poznalifmy nad Wołgą wielu 
ludzi, bi01·ących udział we wspa­
niałej budowie. Rozmawiamy z 
nimi, wp;;i.trujemy się w ich twa­
r ze, zapoznajemy z ich życiem, 
praca mi i pomysłami; widzimy, 
że nie mn w nich nic wyjąt!cowe· 
go, że to zwyczajni ludzie i·adziec 
cy, silni tym, że przeszli najlep· 
szą. i najszybszą. szkołę, szkołę 
radzieckiego życia, pełnego trudu, 
twórcze.i 1>racv. Ludzie silni tvm. 

że całą swą inicjatywę i wszyst· 
kie zdolności ofiarowują przeobra 
żeniu kraju rodzinnego, budowie 
komunizmu. 

* * * Kilka kilometrów od Stalin-
gradzkiej Fabryki Traktorów, na 
urwistym brzegu ·wołgi, rozłoży­
ła się obozem ekspedycja bada­
czy. Niewielkie, schludne domki z 
desek, ogrodzone płotanti, hangar 
dla samo!utu, budynki gospoda1'­
cze - to s iedziba geologów, hy­
drografów, geodetów, którzy dziś 
stali się bodaj najbardziej popu­
larrvmi osohami na miejscu bu-

idą zawstc prace badawcze. · Wysepki Piaskowej trójkątne 
W szystkie prace badawcze w piramidy wież wiertniczych. Wy· 

rejonie przyszłej budowy prowa- ciągnęły się one długim szere· 
dzone są najnowszymi, najba1·· giem, ws-kazując kierunek głów· 
clziej postępowymi metodami. ,nych badań. Wzdłuż tego szeregu 
Ekipa badaczy ma do dyspozycji legnie olbrzymim ciężarem przy. 
samolot.y. kutry motorowe, na1- szła betonowa tama Stalingrad.z· 
nowszego typu świdry wlertm- kiej Elektrowni -yvoctnej. Tutai 
rze. Rozµ-0znawan.ie miejscowości będą wykonane ~1emne, a raczeJ 
i geo!ogiezne zdjęcia. dokonywane piaskowe tamy w drodze namule 
są z reguły z samolotu. nia pootężnych mas piasku. Na 
Jedną z osobliwości eks.pedycji przeciwległym brzegu Wołgi zbu 

są jej laboratoria. Bada się tam duje si~ śluzy, wzniesiona będz.ie 
fizykomechandczne i chemiczne tytaniczna budowla Elektrowni 
własności ii:leby: wile-otność. wa- Wodnej. . N. żdanow 
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a uczczenaa 1e 1e1 ewo uc11 
a uczczenia 33 Rocznicy Wielkiej Rewolucji Październikowej w bogato udekorowanej czerwie- na. ZQbowiązania te zebrani witają 

Na tel'enie Związku Zawodo­
wego Kolejarzy w Piotrkowie w 
związku z uczczeniem 33 rocz­
nicy Wielkiej Re'\volucji Paź­
dziernikowej we wszystkich 
jednostkach służbowych odby­
ły się masówki, na których zgro 
madziło się ponad 1500 człon­
ków ZZK. 

naprawy średniej. Służba ru­
chu, nastawiacze i zwrotniczowie 
zmniejszą o pół godziny postój 
wagonów na stacji i doprowa­
dzą rejony swych posterunków 
do należytej czystości. Biuro 
służby ruchu wykończy wszelkie 
zaległości i doprowadzi archi­
wum do należytego stanu. Wy­
dział handlowy polepszy obrót 
wagonów przez usprawnienie 
załadunku i wyładunku wago­
nów oraz uporządkuje archi­
wum i '"'Y lrnfici.:y . zaległości. 
Drużyny konduktorskie upo­
rządkują teren naokoło budyn­
ku druzyn konduktorskich, prze 
pracują dodatkowo po dwie go­
dziny dziennie bezinteresownie 
dla wykonania pilnych robót in­
westycv.i nych oraz zwerbują w 
100 procentach pracowników 
do Towarzystwa Przyjaźni Pol­
sko-Radzieckiej. 

nią świetlicy zebrali się wszyscy burzą oldasków. 
wedhig toromierza i dokona pod pracownicy Zakładów Drzewnych Zakłady Drzewne w październiku 
bicia podkładów, zmniejszając na Bugaju. Zebranie poświęcone dadzą dodatkową produkcję znacz­
czas wykonania pi·ao 0 63 go- było zbliżającej się rocznicy Wielkiej nej wartości. Zostanie wyproduko-

d · Sł 'b h K · ' Rewolucji Październikowej. wanych :ronad plan 100 szaf warto 
zmy, uz a ruc u w amien- Przewodniczący rady zakładowej ści 1.674.000 zł, 120 łóżek warto-

sku uporządkuje obiekty stacyj tow. Cehula mówi o olbrzymim ści 803.520 zł. Ponadto w paździer­
ne W granicach semaforów. znaczeniu Rewolucji Pażdzierniko- niku zostanie wyprodukowanych 

Odcinek drogowy w Babach wej dla naszego narodu, o tym, że dodatkowo 100 sztuk krzeseł gię­
przepracuj e przy robotach dro- dwukrotnie przyniosła nam ona nie tych z części brakoWYch wartości 
gowych po cztery godziny nad- podległość. Entuzjazm na sali roś- 150.000 zł, a plan produkcji płyt zo 
liczbowo. , nie. Zabierają głos poszczególni ro stanie zwiększony o 10 procent, co 

-
Obecni na masówkach podję­

li w poszczególnych służbach 
następujace zobowią,zania: Pa-

Vv · · d b · · botnicy. W prostych, zwięzłych sło- da 1.418.922 zł. 
yzeJ po ane Z~ OWląZ!3-111~ wach mówią 0 tym, że aby wyrazić Łączna wartość dodatkowej pro-

:WAŻNIEJSZE TELEFONY: rowozownia Piotrków podję-

pod,i ęte przez kole,1arzy p10tr- swą wdzięczność dla Wielkiego Na dukcji, wykonanej w ramach zobo­
kowskich dadzą 1.659.§.06 zło-1 rodu Radzieckiego, aby uczcić 33 ro wiązań dla uczczenia 33 rocznicy 
tych. cznicę Wielkiego Października, po- Wielkiej Rewolucji Paździemiko-

10·72 Stra~ Pożarna 
10-70 Szpital Międzykomunalny . 
15-87 Pogotowie Lekarskie 

ul. Stalina 45 

KINA: 
Kino';,BA~1;YK" wyświetla 

film pfoi;l. franc. pt: „s. o. S". 
Dozwolony dl:i. jnłodzie'ży od lat 
16. 

Poc?ątek seansów' · o godz. 
16.30, 18'.30, 20.30. ·w niedziele 
i świętą dodatkowe seanse o go­
dzinie 10;30 i 14.30. 

ła się wykonać poza nor-
malną napni.wą, jedną naprawę 
bieźącą· 11arowo;:u oraz podnieść 
jakość naprawv przy przewo­
zach jesiennych. Warsztaty w 
każdą sobotę będą. praco-
wać normalnie 8 godzin, 
celem zbiorki, posegregowania 
i załadowania złomu na wago­
ny. Skład opału wyładuje w cza 
sie godzin pracy dodatkowo je­
de.n \vagon węgla. Pracownicy 
zafrudnieni w trakcji dadzą w 
paździel'niku zamiast wyznaczo­
nych normą 204 godzin, 212 go-

* • • · dzin, czyli każdy z pracowników 
Kin() ,,POLON.I~<\.·' wyświetla przepracuje 8 godzin ponad 

film prod. radz. pt. „Orzeł Kau nonnP. Magazyn zasobów zała­
~azu". no;wolo.riy dla młodzie-, duje dodatkowo 20 ton zlomu i 
zy od lat 1„. . , I wyśle go przed 20 października. 
Poc~tek • sean.sow. o, go~z. Biuro wyv•iezie szlakę z placu 

16, 18 1 20; W 01edz1ele I Ś\v1ę-
ta dodfl,tkOWe seąnse o godz. 11 
i 14. . -

ADRES REDAKCJI: 
Aleja 3 Maja Nr 4, tel. 15-81. 
Interesantów i:wzyjmuje się 

od godz. 16 do 18 
. ---

Rozdzie1nJai .ul. Słowackiego 28 
, teL 15·40 
1 ---

Ogłoszenia drobne przyjmule tyl• 
ko ,Urząd Pocztowy 

Wybory do Rady Kobiecej 
W lokalu świetlicy pocztowej w 

Piotrkowie odbyło się ogólne zebra 
nie członków Związku Zawodoweg::i 
Pracowników Poczt i Telegrafów, 
na którym tow. Woyczyńska zapo­
znała zebranych ze znaczeniem Rad 
Kobiecych i z rolą kobiet w reali­
zacji Planu 6-letniego. Po referacie 
i dyskusji, odbyły się wybory do 
Rady Kobiecej. (KJ 

W Piot1kow\e powstaje społdzielnia fryzjerska 
W tych dniach odbyło slę zebra I ścicieli zakładów fryzjerskich. Obec 

nie organizacyjne, mające na .. celu nie rów11ie~ pozostali fryzjerzy zgła 
utwor~ili!•'Tmt ieireniE! Ffutrko·.v3 szają ,,sWÓ;i akces przystąpienia do 
uspolecznion,-ch ~!,lła:cówek fl.'yzjel·- spółd:iielni. 
skich ·-p. •ni"8 ,,Spółdzielnia I\racy Zari~ spółdzielni został wybra­
Fryzje~ej' w fliotrkowie": 'Nii'• o- "ny· w u.tstępującym skład.zie: pre­
gólną liczbę • 29 zakładów fryzjer- zes - ob. Henryk Gonera, zastęp­
skich znajdujących się na terenie ca prezesa - ob. Stefan Dolny i 
naszego ·miasta udział w zebraniu członek zarządu - ob. Stefan Bro 
organiżacy:fnym wzięło tylko 9 wła mirski. (K) 

Odcinek drogowy w Piotrko­
wie wykona plan pracy za paź­
dzierni~ na 6 dni przed termi­
nem, doprowadzi to1•y i rozjazdy 
do takiego stanu, aby podczas 
przewozów jesiennvch nie za­
szły żadne powfkłania z winy 
służby drogowej oraz za­
łoży koło ZMP przy odcinku 
drogowym i powiększy ilość 
członków kota TPPR. 
Pracownicy silnych prądów wy­
konają dodatko,ro oświetlenie 
rampy. Odcinek sygnałowy 
przeniesie rozgłośnię peronową, 
przerobi trzy instalacje telefo­
niczne oraz przemaluje trzy ro­
_g·atki mechaniczne. Zl\1P-owc;v 
w:rkona.ią dodatkowo 160 pa­
lmnków do uszczelniania tło­
ków przy parowozach, 400 
sztuk uszczelek do pakowania 
elementów, 3 skrzynie do ogrze 
wania sodafosu i 10 tłumików 
do kranu. 

Odcinek drogowy w Rozprzy 
zwiększy wydajność pracy ó 2 
procent. Służba ruchu w Roz­
przy uporządkuje teren stacji. 
Służba ruchu w Gorzkowi­

cach uporzadku,ie teren stacji, 
pomieszczeń służbowych, wyko-­
na reperacje skrzyń, trag i scho 
dów przv semaforach wjazdo­
wych i tarczach ostrzegawczy-eh 
oraz założy koło sportowe. 

Odcinek drogowy w Kamień­
sku poprawi szerokość tor6w 

(K) dejmują zobov;iązania produkcyj- I wej wyniesie 4.046.442 zł. 

Z zaąadnień Planu 6·1etnleqo 

O obniżenie kosztów własnych 
w handlu uspołecznionyID 

T rzebo zacieśnić współpracę hurtu z detalem I lepiej wykorzystywać środki transportowe 
W okresie powstawania hand1u 

uspołecznionego, a następnle 
.jego rozbudowy zagadnienie rentow 
ności placówek handlowych nie mia 
Io tak wielkiego ~a.czenia: jak tlriś. 

Ten pierwszy etap mamy już poza 
sobą. Wygrali~my wielką bitwę o 
hanclel. elementy kapitalistyczna c>..O 
stały wyparte rt hurtu, rośnie uspo­
łeczniony handel detaliczny. 

Obecnie stają przed nami nowe 
zadania, a należy do nich w pierw­
szym rzP.dzie obniżenie kosztów wła 
snych i podniesienie rentownośol pn 
szczególnych placówek na szczeblu 
hurtu i detalu, co prllyc-zyni się do 
obniżki <:en i ogólnego wzrostu /i!CJ­
py życiowej, przewidzianej w ra­
mach Planu Sześcioletniego, 

Plan 8-letni przewiduje, .ł;lk wia­
domo olbrzymi '11\'Vost ruasy tnwa~ 
r<>wej Io 190 proc. w stosunku do 
roku 19ł9). 

Zwiększenie się spożycia i w kon­
sekwencji tego dalszy, potężny roz­
wój handlu uspołecznio-nego musi 
iść w par:ze iie stałą obniżką kosz­
tów własnych, która według zało­
że1\ Planu 6-letniego pDwinna wy­
nieść 1.'i proc. 

LEPIEJ WYKORZYSTYWAO 
SRODKI TRANSPORTOWE 

jednym ri: -zasadniczych ~ynni-
ków, mających decydujący 

dług ich tonażu w stosunku do ma­
sy towarowej. Praktyka bowiem wy 
kazuje, że brak U'lgodnienla plano· 
wania transportu z planowaniem 
handlowym powoduje albo niepełne 
wykorzystanie nośności transportu, 
lub też nadmierne prizeciążenie go 
pracą. W obu wypadkach pociąg-a. 
to !la sobit znaczne podwyższenie 
kosztów. 

POWAtNY KROK NAPRZOD 

Zlikwidowanie zaplecza maguy­
nowego w detalicznym handlu 

uspołeci.nionym to dalszy, poważny 
krok do jego usprawnienia, akraca.­
jący w ten spMób droaę towaru od 
producent.Il do konsumenta. Na dro­
dze, którą musi odbyć każdy towar, 
aby dotrzeć do rąk konsumenta, spe 
ejalny magazyn detaliczny stanowi 
ogniwo zbędne, gdyż wszystkie od­
powiednie czynności m01ą. być s 
powodzeniem wykonywane na tere­
nie masazynu hurtowego. Zr.?sztą 
dotychczasowa współpraca pomię­
dtzy MHD i Centralą Spożywczą w 
d'liedzinie beepośredniego eaopat:y­
wania sklepów ·dowodzi wynźnie 
słus-z11ości tej metody. 

KONJECZNOSC SClSl:.EGO 
ZESPOLENIA 

p lanowy obrót towarowy ró,\'-

wanie naszego rynku. P.awstające 
Jeszcze tu i ówdzie braki downdzą 
jedynie, że niektóre O(niwa apara­
tu handlowego nie stanęły jeszcze 
~a wysokości udania. Często przy­
czyną takich czy innych braków jest 
jedynie niechęć kie1·owników skle­
pów do prowadzenia takich c2y in-
nych artykułów. ' 

Typowym tego przykladem jest 
dyslrybuc1a drożdży. W Łodzi np. ku­
pić drożdże jest trudno i zdawało by 
się, że przyczyną tego jest niedosta­
teczna pr0dukcja. W rzeczywistości 
rzecz przedstawia się zupełnie ina­
czej. Produkcja drożdiy jest t-ak 
\Vielka, że całkowicie pokrywa za­
potrzebowanie, ale niektórzy klerow 
nicy sklepów uchylają się od prowa 
dzenia. tego własnle artykułu (szyb­
ko bowiem wysycha I psuje słę). 

Konieczne jest coraz dokładniej­
sze pozna.wanie potrzeb ry11ku i je­
fO re;fonaJnych upodobai'1, co !llWią­
zane jest z zacieśnieniem bezpośred 
niego kontaktu pomiędi:y handlem 
detalicrznym i hurtowym a ko.n "U­
mentem. Jedynie w tym wypadku 
1stnleje możliwość planowej clystry~ 
bucji wszystldch artykułów, a. co za. 
tym tdzie. racjonalne. oparte na ni• 
skich kosztach hancUowycb za.opa­
trzenie rynku. 
Należy podkreślić, ie i na tym, 

tak ważnym odcinku zropiliśmy już 
poważny krok naprzód l współpraca 
hurtu z detalem rcrL\vija Sl!l cora'l: 
pomyślniej. 

WZMD&HlC OFEHSYWĘ ORGANIZACJI PARTYJNYCH 
. :~: .. w walce o realizację planu skupu zboża 

wpływ na ksżtałtowan!e się kosztów 
handlowych jest właściwe gospoda­
rowanie transportem. Szczególn'.e w 
branży spo~ywczej, gdzie marża .za­
robkowa musi być jak najniżs?:::i, od 
powiednie dysponowanie i wykorzy 
stywanie środków transporbwych 
jest rzecri:ą niezmiernej wagi. A tr7.e 
ba stwierdzić, że w wielu nas;zych 
placówkach, s-zczególnie na prowin­
cji, do spraw tych n:ie przywiązuje 
się należytej wagi. Koniecz.na jest 
tu przede wszystkim likwidacja. tzw. 
pustych przebiegów. Np. samochód, 
wyjeżdżający ~ hurtowni tz załadun 
kiem na flaopatraenie 2-3 sklepów, 
po izaopatre:en:iu pierwszego z nich 

nież wydatnie pnycaynla się do 
zmniejszenia. kosztów handlowych. 
Nieodzownym warunkiem ?łanowe­
go flaopatrzenia szerokich rzesz kon 
sumentów i uniknięcia przypadko­
wości jest ścisła wsnółpraca. uon1i~~ 
dzy hurtem a detalem. Produkuje­
my już dostateczne ilości wszelkie-1 
go rodeaju artykułów spożywc'Zych, 
aby całkowic,ie poltryć flapotriebo-

Dalsze flacieśn!enie się tej 
współpracy nie tylko usprawni 
samo izaopatrzenie rynku, ale 
również będzie miało rozstr>zyga­
jące flllaczenle w walce o stałe 

obniżanie kosztów własnych. 
Tadeu$z Bnchner 

W 1r11madz1e żerowice, gm. Plecka 
Dąbrowa, pow. kutnowskiego, znany 
bogacz Kołpdziejtiki, który „nie zdqźył" 
wymłóeić jenczc całego stogu zboża z 
ubiegłego -toku, oświadczył na zebraniu 
gromadzkim, że nie odstawi państwu 
ani jednego u1etra; bogacze: Brzozow­
ski i Wojtczak z gnuny Błonie tego sa­
mego powiatu nie zadeklarowali żad­

nych dost.aw; kapitalista wiejski Tur­
gaczewski z gromady Płaskocin, pow 
łęczyckiego, na publicznym zebraniu 
jawme nawoływał chłopów do saboto­
wania akcji skupu zboża; 25-hektarowy 
bogacz Rosół z pow. kutnowskitgo, 
rozpętał w @wej gromadzie cał11 kam­
panię, by nic dopuścić do wykonania 
planu akupu. 

Te i wiele inn)ch przykładów skła­
daję, &ię na obraz świadomej, wrogiej 
i' ukoilliwej clziałalnoiici wroga klaso­
wego, zmicrzn.iącr,go do poderwania na­
ezego Planu 6-lctniego . drogą zakłócenia, 
stosunków gcsporlarczych pomiędzy mio 
stem i wsi11. Kułak, który ma coraz 
mniej moiliwo~ci spekulacji, coraz 
mniej możliwośJi wyzyskiwania mało i 
średniorolnego chłopa, bogacz wiejski, 
który dzięki czujno~ci organizacji par­
tyjnych i s(lołeczn!ch oraz rosnQcej ak­
tywności pracującego chłopstwa wypar­
ty został z wielu stanowisk, pozwalujQ· 
c)•cb mu na przerzucanie swych elemen 
tarnych obow1qr.ków wobec państwa na 
barki biedoty, który tej biedoty niena. 
widzi, tak jak nienawidzi naszego lu. 
dowego państwa - broni się zaciekle. 
walczy o zachowanie „prawa wyzysku 
i spekulacji", próbuje szkodzić nasze.i 
planowej gos1>0Jarce, usiłuje przeciw­
&tawić się woli gromady. 
Mało tego. Prąkładem swego czyn· 

nego i biernego oporu - próbuje or­
ganizować na.ibardziej zacofane elemen 
ty na wsi. Stra~zy chłopa bzdurnymi 
plotkami, łudzi go perspektywą rzeko­
mych zysków na spekulacji, członków 
trójek gromarbkich ciągnie na wódkę 
a nawet wciska do ręki „pożycz~" zn 
przysługę milczenia „gdzie należy" o 
posiadanych przet niego zapasach zbo-
ża. 

Kłamstwo i groźba, wódka i prze· 
kupstwo, po<htrp i fał•z - oto ku­
łacki oręi w walce klaso\\ej, ho 
walka o \\")·konanie planu &kupu. 
o .1realizowanie planowego zaopa­
trzenia miasta i wsi - to jeden 
a ndrin\cńw wiPlk-lPcrn frnnh~ wA11cł 

klasowej 
kraju. 

toczęcej się w uaśzym 

Robnie jednak aktywność biedoty 
wiejskiej, rośnie też świadomość śred­
niorolnego chłopstwa. Coraz liczniejsze 
&li wypadki, ie zebrania gromaclzkil' 
ostro piętnuj11 wrogą r11botę, że chłopi 
PUBLICZNIE WYMIENIAJĄ NAZW!· 
SKA •rrlu1lantów 1 hogaczy, ukrywajl!­
cych aboże1 zn111szaił ich do deklarowa­
nia i o'htawiania do punktów zsypu 
takich ilości ziarna, jakie im słusznie 
według planu gminnych rad narodo­
wych zostały IV)'Znaczone, że dornagaję 
się nawet k11rn11ia mącicieli i sabotaży· 
stów. 

Tak np. na zebraniu gromadzkim w 
Jeżowie, pow. piotrkowskiego, mało i 
fre<lniorolni chłopi postanowili zwró­
cić się do Prezydium Gminnej Rady 
Narodowej z wnioskiem o pociągnięcie 
do odpowiedzialności F'Jcmensa i Mie. 
czysławo Woźniakowskich, którzy wy­
stępu.iąc przeciwko akcji skupu usiłowa­
li rozbić zebranie i nawoływali chło· 
pów do nieodstawiania naclwy~ek zbo­
żowych. 

Na ścianach kułackich domów zaczy­
najQ pojawiać Eię napisy: „Tu hlieszk11 
wróg chłopa, który nie ch'ce państwu 
sprzedać zboża'', „Tu mieszka podże­
gacz wojenny". Cora~ czę~ciej trójki 
i;romadzkie demaskują wrogie, kułac­
kie chwyty i ujaw01aj11 ukryte przez 
ui eh 11:apasy, 
. Bogacz najbardziej lęka się nienawi­

,;ci gromady i utraty wpły·wów wi>rórl 
pracującego chłopstwa, zdemaskowania. 
Doi się rósnącej świadomości pracują­
cego chłopstwa, która sprawia, że np 
Maria Napierahka, z gromaily I' owale 
pow. wieluńskiego, na zebraniu gro­
madakirn oświadcz~ła, iż dostarczy 
większ~ ilość zboża niż przewidziai10 
dla niej w pl11uie, bo przecież - jak 
powiedziała - wszyscy chłopi wiedzą 
że tegoroczny urodzaj był znacznie lep­
szy od zeszłorocznego. Bogacz lęka się 

takich hidzi nowej, wyzwolonej s110rl 
kułackich wpływów Poloki, jak mało­
rolna chłopka Kiestrzygowa z powiatu 
1·awsko-mazowieckiego, czy Mol"ian Sob· 
czak lub F~llks Fiuta z Dąbrowy Zie­
lonej, pow. rndoms•czańskiego, którzy 
zobowiłiali się swoje nnclwyżki zbożo­
we odstawić w 100 procentach. Lęka się 
i takich, jak mało i iredniorolni chło· 
pi gromady Wieszczyce, pow. kutnow­
• i.:;„,..... ktńl'zv no•tanowili przekrocz· ' 

gromadzki plan skupu, ustalony przez 
Gminną Rodę Nnrodową. 

Takie jednak krzepiące przykłady 
i coraz większa niew11tpliwie aktywność 
trójek gromadzkich oraz mas pracujf!­
cych chłopstwa, nie powinny nikogo 
skłaniać do ~poczl•wania na laurach. 
Fakt, że taki <'ZY inny powiat wykonał 
we wrzeiniu plan sk111m nie }lowinien 
przesłaniać nam ogólnego obrazu wie­
lu i•tnicjących jeszcn niedociągnięć i 
braków. 

Jest wprawdzie rzeczą oczywistą, że 
cyfry mówiqce, iż mie~ięczne plany eku 
pu zboża w pow. rawsko-mazowieck1m 
i radomszCz:ań~kiń1 wykonane zostały 
zaledwie w 29 pi·oc. i 35 proc. - to re­
zuhat działolno~ci 'noga klasowego, 

ale niemniej cyfry te wskazują, że w 
powiatach tych nie tylko sami bogacze 
nic wywiqzah eię ze swych obowiąz. 
ków, że najwiJoczoiej udało im się tu 
i ówdzie otumnnić swych sąsiadów, że 
być może tu i ówdzie majQ jeszcze 
swych popleczników nawet i w trój­
karh gl'Omedzk1ch. 

Temu stanowi rzeczy muszt wypo­
wiedzieć zdecydowanQ i bezkompromiso­
wą walkę nasze gromadzkie, gminne i 
powiatowe organizacje partyjne. MuszlJ 
one ubojowić się i llSamoclziclmć ora? 
wzmocnić swt ofensywę w walce z bo­
gnczem, izolować go i demaskować, u­
jnwniac jako wroga pokoju, wroga pra· 
cującego chłopa i ludowego państwa 
polskiego, który chce nam przeszko­
dzić w wykon.miu 11aszych planów go­
spodarczych. 

Sprawę ~kupu trzeba stawiać na 
płaszczyźnie pohtycznej, na płasz­
ezyiinie walki o budowę socjalizmQ 
w Polsce, ·„-.1lki o pokój. 

W akcji skupu, w pracy trójek roś­
i1ie i hartuje się nowy aktyw wiejski 
wysuwają się Nraz to nowe kadry ma­
ło i śri?clnioroln~·rh <-hłrmów, człouków 
naszej Parłli, ZSL i ZSCh oraz kadry 
bezpartyjnych, śmiało walczących z ku­
łactwem. Trzeba, by ich widziały i pod. 
trzymywały w walrc nasze organizacj~ 

partyjne, by prz;y ich pomocy mobili­
zowały najszeroze masy chłopskie prze­
ciw bogaczom, 1pekula111om1 wyzyski­
waczom, przeciw ich podłym machma­
cjom. 

Walka o realizację planu ~kupu 
równoznaczna z walką o Plan -O-let­
ni, z walk' o pokój, mud byt i b~­
rlzie wygrano. Mamy ku tern" wszel­
kie warunki . 

Robotnic.1:1 I chłopi -

korespondentami radiowymi 
posiada już wolną przestr.zeń ładun W Lodzi odbył się zjazd ro­
kową, którą można wykorzys:ać na botniczych i chłopskich kores­
załadowanie ~wrotnych opakowań. pondentów rozgłośni łód7'kiej 
Nie tety, kierownicy sklepów w Polskiego Radia. W obradach 
wlęks1ości wypadków nie prn•goto i ł d i ł d k 
wują na. czas opakowań ·do zwrotu, wz ~ 0 u Z a pcma 200 ores-
skutkiem czego trzeba powtilmłe wy poudentów radiowych z Ledzi i 
sylać auta. po ich odbiór. województwa. Z ramienia Dy-

Dla możliwie najwięk zego ogra- rekcji Naczelnej Pols~iego na­
niczenia kosztów, iz.wiązanych 2 tran dia w Wars~awfe przybyły tow, 
sportem. konieczne jest usunięcie tow. Brunowa i Wągrowska. 
przerzutów towar&Wych, skrficenie Obecni byli również przedsta 
czasu załadunku ł. wyła~unku ?raz I wiclele rozgłośni poznańskiej 
pełne wykorzystanie kolei, jako srod k k ki · d • k' · • ' 
ka transportu znacznie tańszero od ra O';"S. eJ • g ans leJ 1 po-
samochodu. morskiej. 
Każda placówka handlowa musi Po zagajeniu z.ta~du , pr~e~ 

dokładnie planować ilość niezbęd- dyrektoi·a rozgłosm łodzkieJ 
uycb pojazdów mellh&nicznycb we- mgr. Koftę, red. Chłodziński 

Szoferzy piotrkowscy współzawodniczq 
w oszczędzaniu pal iwQ 

Rozpoczęte przed dwoma miesią- j za ostatni m~esiąc osiągnęli ob. ob. 
cami współzawodnictwo na odcinku Jerzy Brz~sk.1~ ~a~ Sob~zyk, Z:(g;­
oszczędzania paliwa i gotowości po- mm;it Km1ecmsln. i Marian Leg1ęc. 
. . . Wyzej wymieniem wezwali ostatnio 
Jazdow samochodowych do wyJaz- do współzawodnictwa kierowców 
du, wśród kierowców Oddziału tego samego typu pojazdów„ a mia­
Transportowego Przedsiębiorstwa nowicie: ob. ob. Jana Piaseckiego i 
Budownictwa Przemysłowego Nr 22 Stefana Szmigulskiego oraz Przed­
w Piotrkowie, osiąga poważne wy- aięblorstwo Budownictwa Mleszka­
niki. niowego Nr 2 w Łodzi, Oddział 

Największą oszczędność paliwa Transportowy. (K). 

Ożywić sport w· Moszczenicy 
Nienajlepszy jest poziom sportu 

w Moszczenicy. Istniejący tutaj 
ZKS „ Włókniarz" posiad11 tylko jed 
ną sekcję, mianowicie piłki nożnej. 
Piękny stadion, poza rzadkimi 

spotkaniami mistrzowskimi, świeci 
pustkami przez okrągły rok. A szko 
dal Warunki pracy są i materiał 
ludzki w Moszczenicy jest. Warto 
więc wskrzesić piękne tradycje 
sprzed kilku lat, kiedy to Moszcz;e­
nica promieniowała jako ognisko 
sportu robotniczego w pewiecie 
piotrkowskim. Boisko roiło się wów 
czas od ćwiczących. nie brakowało 

nieqzielnych imprez i pięknych i;uk 
cesów. Nii.leży więc ponownie żało­
żyć sekcje: lekkoatletyczną, gier 
sportowych, strzelecką, szachową, 
kolarską i motocyklową. Powodze­
niem cieszyć się będzie boks, a w ;e 
cie pływanie i tenis. 
Zard~ewiały i zapleśniały sprzęt 

należy oczyścić i naprawić i odda~ 
go w ręce młodzieży. Trenerzy znaj 
dą się na mlejscu, a jeśli jest ich I 
brak w Moszczerucy meżna ich za 
praale z Piotrkowa, a w międzyc~ą 
s1ą starać si~ o azltoienie własnych. 

•••• 

zapoznał zebranych z zadania­
mi korespondentów radiowych. 

W dyskusji zabrało głos ok. 
20 ąaób. 

M, in, korespondentka z 
~PB im. Stalina w Łodzi An· 
na Ramm:owa powiedziała: -
"Mu&irnv pracować lepiej, mu­
tiimy pracować więcej. W dro­
dze samokrytyki musimy starać 
~ię o wyższy poziom naszej do­
tychcza~owej pracy". 

N a naradzie 19 wyróżnionym 
korespondentom wręczoąo na 
grody w postaci cennych ksią­
żek. 

W uchwalonej jednogłośnie 
rezolucji zebrani deklarnj ą 
wzięcie jak najbardziej akty­
wnego udziału w popularyzacji 
~adań Planu 6-letniego na swo­
ich odcinkach pracy oraz w je­
go realizacji. 

Prace jesienne · PGR 
w Woli Bykowskie; 

W Państwowym Gospodarstwie 
Rolnym w Woli-Bykowskiej siewy 
jesienne zostały w 100 procentach 
zakończone już w dniu 25 września, 
a obecnie przystąpiono do kopania 
ziemniaków. Zbiór ziemniaków w 
tym roku przedstawia się pomyśl­
nie; z 1 nektara wynosi 220 mtr. 
W tych dniach w PGR w Wąli-~ 
kowskiej przystępuje się do omłotu 
zboża konsumcyjnegą, które w iloś­
ci 15 ton będzie odstawione do mły 
na „Warszawianka" w Piotrkowie. 

(K) 

Ogłoszenia drohn-łS 

SKRADZIONO portfel, 
książeczkę wojskową Nr 
0528860 RKU-Końskie 
nazwisko śpiew!ik Bro· 
11isłą.w, kwit 10 m. wę· 
tła. nazwisko Zdulska. 
lrena o;·az inne dowodv. 
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&fr. 5 

Co pisała prosa łódzko w dn. 10 pożdz1ern1ko 1930 1 
FABRYKANT - PODPALACZ 
Ludwik Wąchowski, właściciel do 

mu m:ieszkalneg-0 prrzy ul. Cymexa 7 
i znajdującej się na tymże terenie 
fabryki trykotaży - został ares.ztó­
wany pod rzarrz.utem podpalenia fa­
bryki celem otr.zyrnania premii ase 
kuracyjnej w wysokości kilkunastu 
tysięcy dolarów. 

125 MILIONOW DOLAROW 
DAJĄ BANKIERZY USA -

HITLEROWI 

ców m. Łodzi przy ul. Piotrkow· 
skiej 71< wydał specjalną oderzwę, 
wzywającą swych członków do ma­
sow<>go głosowania na listę sanacyj 
ną, gdyż, jak mówi odeizwa, ta lista 
im „w pełni odpowiada". a silny 
rząd p. Piłsudskiego „gwarantuje 
kupcom dobrobyt i szcrzęście". 

W BRZEZINACH UMIERAJĄ 
Z GŁODU 

Magistrat m. Brze2in od dłuższe­
go crzasu wysyła alarmujące depe­
sze do władrz zwier.zchnich rz prośbą 
o natychmiastowe przyznanie kre­

Ze soortu 

80.000 osób z Łodzi i województwa 
weźmie w tym roku udział w wielkiej imprezie Marszów Jesiennych 
l bliża.iące się Marsze Jesienne w 

dniu 15 października, będące 
największą imprezą masową w za­
kresie nci.szej kultury fizycznej i 
sportu, mobilizują dziś całą Polskę. 
We wszystkich miastach wojewódz­
kich trwają już od dłuższego czasu 
intensywne przygotowania do jak 
najlepszego przeprowadzenia tej 
pięknej imprezy i wykazania się 
jak największa ilością startujących. 
W ~zlachetnej tej rywalizacji po­
winna wziąć również udział Łódź i 
dołożyć wszelkich starań, aby w 
dniu 15 października zająć jedno z 
czołowych miejsc i dowieść tym sa­
mym. że kultura fizyczna staje się 
u nas rzeczywiście co raz bardziej 
powszechna. 

przedstawicieli Wojska Polskiego 
Hymn MłodzieżowY. 

17 PUNKTOW STARTOWYCH 

W ł,odzi, jak wspominaliśmy. 
wyznaczono 17 punktów startowych. 
Zrzeszenia Sportowe Związków Za 
wodowych przeprowadzą marsze 
cłla swych klubów i kół sportowych 
na stadionie ŁKS Włókniarza oraz 
na boiskach Związkowca, Ogniwa i 
Spójni w Parku LudowYm. 

GDZIE MASZERUJĄ AZS I DOSZ? 

nej (gimnazjum), w Parku Hele­
nów, na Placu Niepodległości i na 
Osiedlu Montwilła - Mireckiego na 
ulicach Hipotecznej i Srebrnej. 

SPODZIEWAMY SIĘ OKOŁO 
80 TYSIĘCY STARTUJĄCYCH 

- Przypuszczalna ilość startują­
cych w tegorocznych Marszach Je­
siennych jest obliczana przez 
WKKF w Łodzi - mówi nam jego 
sekretarz ob. Okoński - na 80 ty­
siGCY osób. Z tego w samej Łodzi 
liczba startujących powinna wy­
nieść olrnło 25 tysi~cy osób. 

W POROW.NANIU Z ROKIEM 
UBIEGŁYM„. 
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Poznajemy sportowców 
ZSRR 

Grupa finansiJtów nowojorskich 
z bankiem Higginsa na czele - po· 
stanowiŁa udzielić Hitlerowi pożycz 
ki w wysokości 125 milionów dola­
rów. 

dytów na roboty publiczne. względ- W WKKF przygotowania organi­
nie na akcję pomocy doraźnej dla zacyjne do zbliżających sie mar­
głodujących bezrobotnych teg0 mia- szów sa iuż na uk01i.czeniu. 

AZS przeprowadzi marsze na uli 
cy Warszawskiej przy moście kole­
jowym, DOSZ w Parku Poniatow­
skiego przy Państwowej Szkole 
Techniczno -Przemysłowej, przy ul. 
~romskiego 115, oraz w Parku Żró 
dliska przy Alei Stalina. 

- -v..r porównaniu z rokiem ubie­
głym będzie to niewątpliwy wzrost. 
W toku ubiegłym bowiem w Łodzi 
startowało w Marszach Jesiennych 
23.908 osób, w. całym zaś wojewódz 
twie suma startujących wynosiła 
75.283 osoby, z czego na ·Nieś przy­
padło 43.011, a więc 57 procent. 

„CHURCHlLL UKRADNIE„." 

W zwiąrzku rze śmiercią lorda Bir­
kenheada. który zginął w katastro­
fie sterowca „R-101" - gazety dru 
kują s.zereg interesujących wypo­
wiedzi tego polityka. 

GWARDIA I SZKOŁY 
OGOLNOKSZTAŁCĄCE 

sta. W Brrzezinach mnożą się ostat- W Łodzi wyznaczonych zostało 17 
nio wypadki śmierci na tle głodo- punktów startowych, wyznaczo:oo 
wym, „Republika" pisze, że władze trasy i opracowano część oficjalną 
zwierzchnie winny pomoc tę prny- . tych imprez, poprzedzającą chwilę 
śpieszyć, bo sytuacja ;est krytyczna. startów. 

Gwardia przeprowadzi marsze dla 
swych członków w Parku Helenów, 
WKS (Łódź) na Placu 9 Maja i 

START O GODZINIE 9 RANO wreszcie szkoły ogólnokształca­
Start wszystkich Marszów Jesien- ce - w Parku 3 Maja, na Juliano­

nych w Ł1>ctzi i wo.iewódz.twie łódz I wie, w Radogoszczu, Parku Żródlis 

Jednym ze sportów, który zdoby­
wa sobie coraz j'lic;kszą popu­

larność w ZSRR. jest kolarstwo toro· 
we. Od dłuższego już czasu wyróżnfa 
się w tej gałęzi sportu doskonały 
spr in ter radziecki Ippolitow, ~tórego 
widzimy na zdjęciu. 

SAMOCHÓD POLICYJNY 
NA SŁUPIE ULICZNYM 

A oto fragment z ostatniej mowy 
parlamentarnej lorda Birkenheada: Samochód policyjny. prowadzony 

„Socjaliści nie powinni 'l)rrzykla- pmez szofera Władysława Sikor­
skiwać panu Churchillowi, bo Chur skiego, rzamieszkałcgo prrzy ul. 11 Li 
chili najpewniej ukradnie ich o- stopada 51, wjechał na ulicy Cegiel­
dzież w chwili, gdy pójdą do ką- nianej na słup uliczny. Samochód 
pieli". r~bił się, a policjanci i wywiadow­
DOBROBYT I SZCZĘSCIE DLA... C)'. ulegli og~lnym potłuc.ze~iom. W! 

KUPCÓW ~Jad?w;ea Jozef Renkowsk1 poramł 

I 
się s11me, uderzywszy głową w szy­

W związku rz nadchodzącymi wy- bę ochronną. Kilka osób odwieziono 
borami Zaraąd Stowarrzyszenia Kup do szpitala. 

TEATR V 
PAŃSTWOWY TEATR NOWY 

(u]. Daszyńskiego 34, tel. 181-34) 
Dziś te~.tr nieczynny 

PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

(ul. Obrońców Stalingradu 21 
tel. 150·36) 

Codziennie o g-0dz. 19,15 sztuka 
L. Kruczk"OwsJdego pt. „Niemcy". 

Kasa czynna od godz. 10 do 13 d 
od Hl. Zniż1d ważne. 

PAŃSTWOWY 
TEATR IM. STEFANA JARACZA 

(ul. Jaracza 2'7) 
Godz. Hł.15 „Wieczór trzech kró­

li", komedia Szekspira. 
Wszystkie bilety wyprzedane. 

PAŃSTWOWY TEA'ł'R żYDOW8Kl 
(ul. Jaracza 2, tel. 217-49) 

Od dnia 5 do 21 października wo· 
bee wyjazdu na występy do Wro· 
cławia i Warszawy teatr nieczynny. 

I 'rEATR ZIMOWY „OSA" 
(ul. Traugutta 1, tel. 272·70) 

Godz. 19.:JO „śluby murarskie" 
czyli Wodewil Warszawski Gozdawy 
i Stępnia. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA" 

Ostatnie dni! - „Córka pani An­
got". - Zniżki ważne. 

TEATR „ARLEKIN" 
Do dnia 12 października 1950 r. 

teatr nieczynny z powodu wyjaztlu 
do Jeleniej Góry i okolic na gościn· 
ne występy ze sztukami pt. „Złota 
rybka" i „Wesoła maskarada". 

TEA'l'R PINOKIO 
Godz. 17 widowisko otwa1·te 

„Pan Tom buduje dom". 
pt. 

KJ[NA 
ADRIA dla młodzieży (Staliną. 1) 

,,fan Pl-okouk i S-ka" (program 
s~adany z kolo1·owych kreskówek 
czeskich), godz. 16, 18, 20 

BAŁTYK (Narutowicza 20) 
„Wagary", dod. „W kraju socja· 
!izmu" Nr, 'ł-50, godz. 16, 18,30, 21. 
(Dla młodzieży powyżej lat U) 

BAJKA (Franciszkańska 31} 
,,Dwaj panowie F", dod. „Pieśń 
wiosny", g-0dr6. 18, 20 
(Dla młodzieży po,~żej lait 12~ 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) „Pro· 
gram Aktualności Kraj. i Zagran. 
Nr 38-50" (Kronika Nr 41·50, 
Przegląd Sportowy Nr 4-50", „Po 
kój zwycięży"). 
godz. 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21 

HEL (Legionów 2) Kino nie· 
czynne z powodu remontu 

MUZA (Pabian.icka 178) „Dziewczy 
na ze Słowacji", dod. „Podmo· 
skiewi:>kie pałace", godz. 18, 20 
(Dla dziec; powyżej lat 10) 

POLON1A (Piotrkowska 67) „Praga 
roku 1848", godz. 16, 18.30, 21 
(Dla młodzieży . powyżej lat 12) 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) 
„Sen o miłości", dod. „Grajkowie 
na.szych pól i łąk", godz. 18, 20. 
(Dla młodżieży niedozwolony) 

REKORD (Rzgowska 2) „Jan &<>· 
hacz z Du be", dod. „W lasach p6ł 
nócy", godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

ROBOTNIK (Kihńskieqo 178). 
„Kwiat miłości", dod. „W lasach 
Meszczecy", godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 12 

ROMA (Rzgowska 84) Program Slkła 
dany „Słoń i mrówka", · „Noc no· 
woroczna", „Mistrz narciarski", 
„Kim zostanę", „Dzieje jednej o„ 
brączki", godz. 18, 20 
(Dla dzieci powyżej lat '7) 

STYLOWY (Kilińskiego 123) „Nie· 
bo czy piekło", dod. „Mazurki Cho 
pina", godz. 18, 20. 
(Dla młodzieży niedozwol<>ny) 

śWIT (Bałucki Rynek 2) „Zaklęta 
narzeczona", dod. „Zorza PolaTna" 
godz. 18, 20 
~Dla dzieci powyżej lat '7) 

TATRY (Sienkiewicza 40, w lokalu 
zimowym) „Stiepan Razin". dod. 
„świat Młodych" Nr 11-4.!l, 
godz. 15.30, 18, 20.30 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 

TĘCZA (Piotrkowska 108) 
Nieczynne. 

WISŁA (Daszyńskiego 1) „Orzeł 
Kaukazu" II seria, dod. „ W . pia­
skach stawżytnego Chorezmu", 
godz. 16.30, lS.30, 20.BO 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 

WŁóKNIARZ (Próchnika 16) „Wa· 
gary", dod. „Wielki budowniczy 
Matwiej Kozakow", godz. l!l,30, 
18, 20.30 • 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

WOLNOść (Napiórkowskiego 16) 
„Orzeł Kaukazu" I seria, 
dod. „Granica pokoju", godz. 16, 
18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 

ZACHĘTA (Zgierska 26) 
„Antoni i Antonina", dod. „Sł<>· 

necz.na Polana", godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

..,.._ ... „ ....... „ ... _._ ........... -.„ .. „ ............................. - ...... --·-·-··# __ _ 
(o usłvszvmy orzez radio 

Program na wtorek, dnia 10 pa­
ździernika 1950 r. 

11.50 „Głos mają kobiety". 11.57 
Sygnał czasl! i hejnał. 12.04 Dzien­
nik. 12.15 Muzyka rosyjska. 12,30 
Audycja dla wsi. 12,45 (Ł) Audycja 
dla wsi - reportaż pt. „N owy szpi 
tal w Łowiczu". 12,55 Przerwa. 
13,25 Chwihl. muzyki. 13,30 Aud. 
szkolna dla klas I i II. 13,50 Audy­
cja szkolna „U nas i na świecie". 
14.10 Michał Glinka: Pieśni. 14.30 
Aud. szkoln·1 dla klas licealnych. 
15.00 Koncer• Zespołu Inst1-umental 
nego. 15.30 „Jesienne wędrówki" -
aud. słowno-muzyczna. 15.50 „W je­
siennym nastr oju" - koncert. 16.15 
Przegląd prasy literackiej. 16.20 
(Ł) Aud. „Co warto przeczytać" 
omów. ksią~ki Hamery pt. „Na 
przykład Plewa''. 16.30 (Ł) Popu­
lama muzyka symfoniczna. 16,45 
(Ł) Aktualności łódzkie. 16.55 (Ł) 

Komunika ty. 17 .OO Dziennik. 17 ,15 
Koncert Ork. Rozgłośni Pomorskiej. 
17,45 Audycja „SP". 18,00 (Ł) „Or 
ganizujemy koła radiotechniczne" 
- pog. inż. St. Raczyckiego. 18,10 
(Ł) „W naszej świetlicy" - kon· 
kurs chórów świetlicowych ziemi 
sieradzkiej. 18,30 (Ł) „Dbajmy o 
zdrowie". 18,40 (Ł) Pieśni masowe. 
18,55 (Ł) Pr-0gram na jutro. 19.00 
E. Wolf-Ferrari - kwartet smycz­
kowy. ·19.20 Muzyka ludowa w wyk. 
Kapeli Ludowej. 19.40 Lekcja języ­
ka rosyjskiego. 19,55 Pieśni radzie­
ckie. 20.00 Dziennik. 20.30 Koncert 
symfoniczny 21.30 Muzyka i aktual 
ności. 22.00 „Pan Filip z konopi" 
- słuchowisko wg. gawędy Wł. Sy· 
rokomli. 22,38 Koncert Orkiestry 
Tanecznej. 23.00 Ostatnie wfadomo­
ści. 23.10 Prog1:am na jutro. 23,15 
Utwory Ernesta Cbausson. 

kim nastąpi o godzinie 9 rano. Po ka, Parku Ludowym przy ZOO, w 
przedzi je raport, przemówienia Rudzie Pabianickiej przy ul. Skra.i-

Marsze Jesienne we Wrocławiu 
zgromadziły 7.362 uczestników 

NAJBARDZIEJ LICZYMY NA 
DOSZ I SZKOLNICTWO 
OGÓLNOKSZTAŁCĄCE 

Jeśli chodzi o frekwE'ncję 
mówi nam dalej nasz rozmówca 
spodziewamy się najwięcej w tym 
roku po DOSZ szkolnictwie 
ogólnokształcącym. Przynajmniej 
tak świadczy o tym przeprowadza­
na zaprawa do zbliżającej się im-

W tym sezonie lppolitow ustanowił 
szereg nowych rekordów ZSRR po­
tv.rierdzając nadal bardzo wYSOką 
swą klasę. 

Ciężkoatleci ZSRR 

WROCŁA W. Wobec tego, że ry w marszobiegu na 10 km. u- prezy. W 

startuią 

mistrzostwach świata 
czołowy klub Wrocławia ZKS Stal zyskał czas 55 minut. Grupa u- MOSKWA. _ 8 bm. wyleciała 
- Pafawag obchodzi w dniu 15 bm. czniów ośrodka szlrnlenia zawodo- TRZEBA ZWRóCIC BACZNIE.JSZĄ samolotem do Paryża reprezentacja 
święto 5-lecia istnienia, zarząd klu- wego w wieku lat 17 - 18 w licz- UWAGĘ NA ZAPRAWĘ ciężkoatletów radzieckich, która 
bu w porozumieniu z WKKF prze- bie 120 chłopców zaimponowała. weźmie udział w mistrzostwach · h d k 1 · t Na t'akończenie chcemy jeszcze po niósł Marsze Jesienne na dzien 8 przyc o ząc w omp ec1e na me ę świata w podnoszeniu ciężarów. 
b. m. i osiągając czas o wiele minut le- święcić od siebie kilka słów tej W skład ekipy wchodzą m. in. re 

Impreza ta wypadła pod każdym pszy od wyznaczonego minimum. właśnie zaprawie. Otóż ostatnie mel kordziści świata Swietilko, Duga-
względem imponująco. W Marszach Każdą powracającą na metę gru- dunki, jakb otrzymaliśmy z poszcze \n~w i worobiew, zl~łużeni _mistrzo 
wzięło udział 7 .362 uczestników, w pę uczestników witały fanfary or- gólnych zrzeszeń klubów oraz kół I W1e sportu Kucenko i Łopatm oraz 
tym 1.462 kobiet. kiestry fabrycznej Pafawagu. Przed . ' . mistrzowie sportu Cimiszkian i Pusz 

W Marszach obok pracowników rozpoczęciem uroczystości ~o uczes- sportowych me są zadowalaJące, karew. 
fabryki brała udział młodzież szkol I tników marszów przemówił prz~d- Frekwencja na przeprowadzanych Mistrzostwa rozpoczynają się 13 
na, czynni sportowcy oraz dyrekcja \stawicie! WP por. Gałązka, nawi~- I zaprawach do Marszów Jesiennych bm. przy udziale reprezentacji 21 
fabryki, Najlepszy wynik .osiągnął mjąc do wielkiej bitwy pod Lem- . t ł , . d 'edo en'a państw 
mistrz Polski w za.pasach Smol, któ no. J~S ma a, co swia czy 0 m . c 1 Ciężl~oatleci radzieccy biorą po 

l/CZDV •6• 
. [p)aA\N lUJ.JJETNIEGO 

. . , . . 

TRESC ZADANIA Nr 8 
Produkcja tkanin welnianyc1J wyniesie w 1955 rokri 163 procent prooukc]i 

z roku 1949 i osiągnie liczbę 74;9 miln. metrów. 
O ile wzrośnie w roku 1955 produkcja w µorów1umiu .:: rokiem 1949? Ile 

razy wyprodukowany dodatkowo towar można by nawi.nqć wokół Kolumny 
Zygmunta w W ar sza.wie i komina jednej z łódzkie/i fabryk, przy zało­
żeniu, :i;e odległość wyno3i. U9,1 rkm?. 

W ciągu 10 dni będziemy zamieszczać rysunki wraz z zadania· 
mi, dotyczącymi niektórych zamierzeń Planu Sześcioletniego. 

Uczestnicy konkursu powinni udzielić odpowiedzi na 
pytania postawione w zadaniach. 

Odpowiedzi te należy wypisywać na kolejno zamieszcza­
nych kuponach konkursowych i przesłać w terminie do dnia 
20 października rb. do redakcji „Głosu" - Łódź. Piotr­
kowska 86. 

Wśród uczestników konkursu, którzy trafnie odpowiedzą 
na wszystkie pytania, rozlosowane zostaną cenne nagrody, 
wśród których znajdzie się aparat fotograficzny, teczka skórza· 
na i wiele wartościowych książek. · 

KUPON KONKURSOWY Nr 8 

Imię i nazwisko tao••••••••••••••••••H••••••••••O• ,•••••••••••••v•••••••••••••ooouo••••••••••••••••••••••• 

mu przez nas elementu wspołzawo ~·az drugi udział w mistrzostwach 
dnictwa, które zostało wprowadzo- świata. W 1946 roku również w Pa 
ne do tegorocznych marszów i bra- l'yżu ZSRR zajął drugie miejsce. 
ku troski· ,) zdobycie odznaki SPO, 
która obowhzuje każdego sportowca. 

NIEPOKOJĄCY OBJAW 
Ten stan rzeczy jest niepokojący 

niepokojący tym bardziej, że jakoś 
tą .sprawą nie zainteresowali się 
do te.i pory ci, którzy za nią są od­
powiedzialni. 

PRAGA - Skoda Pilzno - Bo-
hemians 2:1. 

Vitkowictl - Slavia (Praga) 3:2. 
Zilina - Koszyce 2:2. 
Bratislava - CSD Pilzno 5:0. 
Presov - Trnawa 1 :O . 
w tabeli prowadzi Bratislava 29 

pkt. 

Eclia zwqcię!itwa 
moskiewskiego Spartaka w Norwegii 

OSLO Wysokie zwycięstwo ra-1 czas meczu niezwykle ofensywny 
dzieckiej drużyny piłkarskiej S.l'ar- styl gry. :·W <lr~:Yr:!e Spa~taka tru. 
tak w Oslo nad miejscow:ą drużyną dno kogos wyrozmc - pisze spr~: 
Hagene 7:1 wywołało zywy od- wozdawca, sportowy . „Afte~posten 
dźwięk w norweskiej opinii sporto- - wszyscy gracze stoją na Jednako-
wej. wo wysokim poziomie". . . 

Prasa m1e1scowa poświęca wiele Dziennik „Vordensgang" pisze m.m. 
miejsca spotkaniu, podkreślając zgo- „Grą swoją zademons~rował nam 
dnie wysokie walory pHkarskie, jakie Spartak wysoką klasę piłkarstwa ra­
zademonstrowali zawodnicy Spartaka dzieckiego". 
na stadionie Bislet. Należy podkreślić, że Spartak zna-

Dziennik „Aftenposten" po.dkreślił lazł się na czwartym miejscu w ta· 
m. in. doskonałe przy~oto:vame k~n- beli niedawno zakończonych mi-
dycyjne zespołu radz1ec,k1ego, ktore . . 
pozwoliło mu prowadzić przez cały strzostw p1łkarsk1ch ZSRR. 

Zaległe spotkania ligowe 
w nadchodzącą niedzielę odbędą I Górnik (Radlin) zmierzy ~ię z <:?­

się Marsze Jesienne. z tego powo- g~iw~m .z Krako~a. TutaJ nalezy 
du żadnych innych imprez nie bę- się hczyc ze z"'.Yc~ęs~wem gospoaa; 
dzie. Aby „odrobić" zaległe mecze r~y, ktorzy u s1eb1e są zawsze groz 
o mistrzostwo pierwszej ligi -- po- ru. . . . . . 
stanowiono rozegrać trzy spotkania Wymki ~Y~~ spotk.an me przy.mo 
już w sobotę dnia 14 października są z~yt w1el11:1ch zmian w tabeli. 
br. 

Kolejarz w Poznaniu p0dejmuje 
Związkowca z Krakowa. Walka tu­
itaj powinna być równa. Ostatnio 
krakowianie „urwali" jeden punkt 
Unii, możliwe, że i z Poznania wY­
wiozą remisowY wynik. 

CWKS po wizycie w CSR będzie 
miał poważnego przeciwnika -Unię 
z Chorzowa, która obok Gwardii 
stoi na czele tabeli ligowej. Więcej 
szans dajemy gościom, którzy ma­
ją renomowany atak z Cieślikiem 

na czele. 

Na odbudową Warszawy 

G ł. O I 
orru L6CIZk!ego Komlłeta l Woje­
w64z'ktego a'.OJJJl&etu Pol~eJ ZjeJ 

4DoczoneJ Partu BobotnlcseJ 
Bed&fllJel o 

11.0LEGIUM BEDAS:CYJNL 
T•lttODFI 

Redaktor ftBCZ~ '11-H 
Zastępca red. naczelt1ego Ul-2' 
Sekreta" odpow!P.dzlalny l\Mł 
Dzla 1 p&rtYlDF 118-łt 
Dział korespondentów rob' ~-

atczycb t chłopsldcb orai 
redak .orOW 111zetek łclen- . , 
llJCb IJ.ł-G 

Dział mutacjl :zaa.19 · 
Dział młejsld t aporłOW7 Sł-11 

--. 1111 
Dział ekonomlez117 na-11 
Dział rolny . IM-łl 

wewn. • 
Redakeja DOCll:i • lD-11 

KolfOl'tat. 
t.6dł, PlotrkOWlb '18, tal. -.n 
Administracja 289-ft· 
Dział oatosze6: Udl. Plotrkow-

W dniu 7. 1-0. 1950 r. na boi­
sku Spójni w Parku Helenów repre­
zentacje KS Zjednoczenia Przemysłu 
Precyzyjnego i Optycznego i KS. Biu­

Zawód i miejsce pracv ... „._„„„ ..... „„.„„.„„„„„„ .... -.. ·······-······-„······ ro Sprzedaży Przemysłu Precyzyjne-
w ma. tel. W-Ili I Uł-'11, 
WFdaWca BSW „Prua„ 

Aclr. aea.1 t.6dł, Płomrowm -. 
m-ele piętro • •••• „ •••• , •••••••••• „ ••••••••••• „ •••••••••••••••••••••••• ~ .• „ ••••• „ ...................... „ ...• -.._ .. „ ........................................... . go i Optycznego, rozegrały mecz w 

piłkę nożną. Zasłużone zwycięstwo 

Dok ładny adres ._„.„ .. „„.„„.„.„.„„ ... „.„ .. „ .. „ .. „.„.„.~„„.„ .. „.„„„.„„ ... „ .. „.„ odniosło Biuro Sprzedaży Przemysłu 

1 
Precy:zyjnego i Optycznego bijąc prze 
ciwnika w stosunku 6 :2, Rozwi~zanie .. „ ..••.• ~·-----------~~·----...... ---........... -·---··· 

Dochód z imprezy w wysokości 

--------- zł. 15.000 przekazano na adhml.owę 

Warszawy, 

Drak. Zakł. Grat. asw ,.Pr„• 
!:6.U, aL żwtrłd n. &eL IDl·O. 

Prenumerat4j ~m~e 
P.P& ,.Buelt" na tnto PJC.0. 
tfr, VII.aaa. 
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'' 


